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i i  Oplata wyto K« Lwiwii >«łk-. ln nTt. — 

óirocni 9 *ir. — Kwartalnie 4 kat- 60 ot — 
nu>>gięeani 1 iii, 50 ot.

Z  arae*ylk* i -icatnwi w  F « u s i„ l»  AustfjuOi hm
■n-.ini. 22 _ir, — jjólroe*ni< 11 sir. — kwarJ 
iie S ifa. 60 et. — miesieumue 1 itr. 66 ot

5 -raeo> * } I oomową Za irai loę: dc całymi Niemio. 
rooanio 16 talarów 20 sr^ , jw aruu 4 taL 
6 »rg-.—  lo Frauuji i Anp-1 . rocznie 108 franków 
■wk/talnie 27 franków -  do Belgji, WlocL 

rwajcarji rooanie 80 fr., kwartalnie 20 fr.

gnu? pojeinczr rosmc* 8 ci

We Lwowie Sobota r,nia 16. Stycznia 1875. n o k  w i n .

l I|g4##zs*jn prł,j*tajt. W« Lwowie- 
Bióro administracji -Drieraiks r ji- żieg >“ pr*j 
lilact H .lickin. i Ajencja 'W. Piąkowskiego 
plac katedralny, we Wiednia, w Hamburgu, Fraak- 
f r-ji« a. M., Berlinie, w Lipska, iazylei
■Bawajcarjaj i Wsołswili pp. Hassenstein fc Vo- 
g-lu*-., w Wiedalu: F. Lob, £. i».oe»e i w POZSS- 
Oll Kazimierz Neuman biuro anonsów.

OgłsazOGia przyjmują si* z . opłat*, 8 ct od miejsca
'.bję.ifc-' jednego wiersza drobnym arrlriem 
(petit).

i,lłtv z plauląfzat msją być praesylane f ranoo  do 
Administracji. Dt ennika Polskiego* .—liisti rai la*
maoyjne nie opificzotowana nic oodlegają opi s ń*

s Le i m

Od Wydawnictwa.
Przedpłata na D ziennik Delt ki tryno ei:

na prowincu z przesyłka pocztową:
bez dodatku * dodatkiem

pism Uzierzko'rkki< i •
całorocznie 22 złr, —  ct. • . • 32 złr. ct.
półrocznie 11 „ —  „ • 1® « —  »
kwanaLne 5 „ 50 „ . • 8 „ —  „
miesięcTue 1 „ 85 „ . . 2 „ 75 „

we Lwowie be? przesyłki pocztowej:
bez dodatku z dodatkiem

pi> m D zlerzk oa iik leg i
całorocznie 18 złr —  ct. 5,8
półrocznie 9 „ —  _ . • 14- „ —  „
kwwtalnjc 4  „ 50 „ • * 7 „ —  „
miesięcznie 1 „ 50 „ . . 2 „ 40  „
PfMpłatę .UyjjAnIB W  ty U  o od l. i 15. M e p  unesiąca

Nowi prenumeratorowie otrzymają bezpłatnie 
początek powieści T. T. J e ż a p t.

Starodubowska sprawa.
Prosimy o ścisl# trzymanie się cen powyżej wy- 
szeżególnlcnych, dla 'mienienia nieporozumień i 
ucią/liwej korespondencji.

L w ó w  15. stycznia.
Z wielką ciekawością wyglądana jest po tej 

i po tamtej stronie Litawy dyskusja budżetowa 
w sejmie węgierskim, od której zawisł los ga­
binetu p. Bitto, słusznie nazywanego raczej ga­
binetem Grhiczy’ego. Jak donosiliśmy, Ghiczy 
nie czekał na rozprawy w Izbie, ale wyłożył 
swój plan finansowy w komisji dnia 11. brn. 
Krótka treść jego jest taka: Niedobór wynosi 
25 miljonów, na których pokrycie minister prze­
znacza 12 miljonów niepobranjch jeszcze poży­
czek, resztę zaś trzynaście miljonów, zamierza 
pokryć nowemi podatkami, a między inuemi, 
czteroprocentowym podatkiem dochodowym. l*?o- 
jekt taki w całym świeeie dostarcza opozveji 
najpożądanszej broni bo kieszeń jest wszędzie 

•najtkliwszą strońą, najgorętszych na oko patrjo- 
tów. Trudno wprawdzie pojąć, w jaki sposób 
opozycja węgierska uregulowałaby finanse, gdy­
by się dostała do władzy a nie chciała vstępo- 
waó w ślady teraźniejszego rządu. Pociesza się 
ona rewisją ugody z Austrją i zmniejszeniem 
kwoty na wydatki wspólne —  ale są to zbyt 
sangwiniczne nadzieje. Węgry płacą już tere.z 
stosunkowo tak mało, że gdyby miały płacić 
mniej, Austija wolałaby zostawić je własnemu 
ich icsowi i nie godzić się wcale. Wówczas 
musiałaby korona św. Szczepan? zagospodaro­
wać się jako osobne państwo i utrzymać wio­
sną wmję, a to wypadałoby znacznie drożej, niż 
kwota dzisiejsza, w skutek czego dopiero potrze- 
bflby o w iele podnieść wysokość podat i 
Wszystkie te uwagi i względy atoli ni* prze­
szkodzą lewicy, prz£ sposobności dyskusji 
budżetowej użyć wszelkich sprężyn ku oba­
leniu gabinetu, którego następcą spodziewa 
się być pan Tisza wraz ze swoją partją.

Zkądinąd stawiają smutniejszy horoskop rft wy­
padek przesilenia, i zapewniają, że »tei rzą­
dów dostałby się w ręce p. Sennyeyowi kon­
serwatystom. Koalicja tych ostatnich z lewicą, 
o której mówiono, jest takim potwornym non­
sensem, że uwierzyć w nią niepodobna, na wszel­
ki wypadek zaś, nie łatwo przypuszczać, by ko­
rona zdecydowała się odd*ó rządy lewity sa­
mej, ze względu na stosunek tejże do ugódy z 
r. 1867. Upadek obecnego rządu byłby tędy po­
czątkiem nader chaotycznych stosunków po tam­
tej'’ stronie Litawy, j w interesie Węg e- spo­
dziewać się należy, że patrjotyzm większo ici po­
kona w Izbie zapędy opozycyjne, jak już tc się 
stało w komisji. Przeważna część kłopotów fi­
nansowych węgierskich pochodzi z konieczności 
zaspokojenia ważnych i żywotDych potrzeb pań­
stwowych , od której bez niebezpieczeństwa u- 
chylić się nie można —  mniejsza tylko część 
spada na karb dawniejszej gospodarki, o której 
możemy mieć wyobrażenie z historji kole1 wscho­
dniej. Dzisiejszego gabinetu ani z jednego, ani 
z drugiego powoda obwiniać nie można jest on 
spadkobiercą cudzych grzechów DlaWgo też 
przypuszczamy może nie oez słuszności, ł że mi- 
msterjum p. Bitto przetrwa grożąca mu burzę.

gwarancja. Objawiająca się więc już dziś obojętność
n„ coraz więksto wykształcenie techniki kolejowej, na 
upro-zcr.enie manipulacji i u -zynienie jej tań j*ą , na 
wyszukiwanie nowych sposobów prowadzących do 
przyspieszenia ekspedycj; i zyskania przez to większej 
praktyk'. uóojętuość ta dc3złaby do tak wysok.ego
stopa i w krótkim czasie cał„ technika kolei , a-
strją^kifth i pod budowlanym i pod nksploatacyjaym
"oirlędiin stanęłcoy znacznie niżej od zagramczuej, a 
cały cięł ar wynikających ztąd nieknrzySci spadłby ńa 
gwarancję rzsdowa, oz /., u no mi słowy na cały ogół 
poda Kujących, u których kieszeni rząd płaci:

Pokasuj* się ztąd, że próżne są nadziaje wycze­
kiwania naprawy obecnego położenia od rozsaorzenia 
gwarancji rządowej. Reformy toj gwarancji są potrze­
bne, żeb; i'e była wadliwą i publiczności kupującej 
akcje w oiad me wprowadzała, ale rozszerzenie jej 
az do pokryw ania wszelkich szkód, wynikających z 
niedołęstwa lub obojętność zarządów kolejowych nic 
dobrege by nie p"zyjio«ło. Trzeba się i aczej starać 
o to, żeby się wzmogło rolnictwo, handel i przemysł, 
to się i Tonmncja i ruch ta koleiach ożvwi i nie bę­
dzie potrzeby łamania sobie głowy nad sztuczn. mi 
sposobami ratowania kolei ielazrych.

Skutki gwarancji państwa
k o le i  ż e la z n y o h .

Utrzymują dziś powszechnie, że gdyby /ząd roz 
Bzerzył dotychczasowe gwarancje #V<łjo t .  koltjach 
żelaznych, żeby n. p. zapewnił akoUn rjuajrui czysty 
zysk 5 pet. na wszelki wyp»dei tj. z pokryciom defi­
cytów tak budowlanych, jak i eksploatacyjnych i gwa­
rancję taką wydał na dłnższy od dotychosabowego 
przeciąg cz^su, toby pizedsiebiorczość w budowaniu 
nowych kolei żblasnych odżyła na nowo, siad kolejo­
wą anstrjacką możnaby wykońcayó, a kurt Jkoyj ko­
lejowych possedłby w górę.

Przedsiębiorczość w budowaniu- nowyęjt 3j lei od­
żyłaby w takim ratie niezawodnie, bo sam ęysk przy 
łiaansowaatu prze(]a,ębiorstw«, nęciłby da t.ę/»y..ęle erv 
kurs akcyj poszedłby w górę, to pytanie. Kurs akcy! 
nie sależy od samego kuponu procentowego, tylko od 
widoków snpardywideady, a ta dopiero powsjaje z o- 
iywinnojn ruohu na kolejach. .Dopóki praca produk- . 
cyins się nie ożywi, n?e będzie czego przewozić, do 
póki konsumeja, ograniczona dztł na minimum codzien­
nych potrzeb skutkiom zubożenia powszechnego, nie 
wzmoże się na nsw o, nikt towaró? z^spokojających 
szersze jej potrzeby sprowadzać ,de będzie, ruch na 
kolejach się nie ożywi i oczyw scie superdywidęn.ia 
się nie okaże. A ża dclś każdj od kapitału
chce przynrimniej mieć i pot , bo pień 1 80 drogie, 
więc nawet najlepiej zagwarantowała zkoja, przyno 
sząea tylko pięć procent, stać będzie niżej ■ * to ™
takim stosnnku, że za akcję wpłaconą P° P aci 
tylkr będą po 143 zŁ .

AU mniejsza c to. bo Kurs mógłby r10 *
tym stosunku i nikt z zakupujących dkcje nie p̂1*' 
by i nie zaraoiał na nich; lckuią: tylko “ "ó j kepitał 
P° 7°/o, na coby się amaterowie pewr0 8114 ®. ,

Inne jednak niedogodności pojawiłyby *U ni* a 
wam. Zarządy kolei żelaznych nio dbatyby o .Pr' 7 
sporzenie dochedu, bo aż do zuperdywidendy do- j 
ciągałyby nigdy. »  resztę zapewniałaby lnł Bama ‘

TIPI LWOWSKIE.
W całym świeeie znalaść można ludsi, którzy 

radsi zaimają się cudremi interesami. Pncsąwscy od 
adwokatów, powołanych do tego na mocy prawa, a 
skończywszy na zrmii faktorów psj latycn, snujących 
się po naszym bruku, mamy całe mnóstwu indywi­
duów, zarabiających na chleb powszedni lub dorabia­
jących się majątku jedynie tym sposobem, że pilnnją 
mtenBąów me swoich. To jednak, co tamci robią dla 
zarobku, inni wykonują z prostego amatorstwa. Arna 
torów tego rodzaiu nazwano we Lwowie, gdrio jak 
wiademu, czystość języka ojczystego tak starannie D y - 
wa strzeżoną — nazwano ich tedy kibicami.

Linde nie daje nam etymologii tego wyrazu, jak­
kolwiek świadczę się p. Feliksem, że' jest to wyraz 
powszechnie używany we Lwowie, który, jak również 
zechce poświadczyć p. Faliks, ,est miajtem na i -króś 
słowiańskiam, z niejaką przymieszką hob«-ei°-czyzny. 
Kibic jest przeto rzeczowmL i< m męzkim, osobowym , 
słowiańskiego pochodzenia, chociaż zawiść G irmanów 
usiłuje go nam wydrzeć, wywodząc iego pochodzenie 
od niemieckiego słowa Kiebitz, które oznacza czajkę. 
Ptak ten atoli, o ile przypominam sobie z myśliwBk.ch 
moich doświadczeń, nie ma sm w charakterze ani w 
obyczajach nic wspólnego z kioicem lwowskim. Siadu­
je giomadme na mokrych łąkach, i znosi to z wii lką 
flegmą, iż czarem jaki samotny kun i  przysiądzie się 
do jogo gromadki. Z tym ostatnim, kibic ma to wspól­
nego, it także lubi sio przys’ ady wać, ale najpierw nie 
wybiera on na to wcale mekryeh miejsc, a potem nie 
ma między mm a kulikiem najmniejszego związku e- 
tymologioznego. Jest to więc tylko 'eszcze jeden zu 
chwały zamach germański na nasze instytucje autono­
miczne, i nie więcej.

Miejactm pobytu i polem działania kibica ją ka­
wiarnie, restauracje, i resu-sy, istnieją wszakże i ki 
bice domowe, teatralne, muzyczne, jakoteż hotelowe. 
O domowych, należałoby właściwie napisać osobną 
rozpraw ę. Jest między nimi szczególnie jedna odm?a 
na, która daje cn%Bom ci.łemu sąL.edstwu powód do 
nader zn «.lżącego kiwania głową, lub ruszania ramio­
nami. Różni aię od innych tern, że „przyBiaduje się“ 
sawue do pani domu, towarzyszy jej na spacerach, 
do teun a, do kościoła itd. Kioic tego rodzaju jest za­
wile kawalerem; gdy jp ł  pes^arzeje, nazywają

mionami na widokUh^ó^iibiegów. M o ż ł M ' d . v Łu'  
sić , że kibic domowy na starość przestaje byc niebez- 
pieeznym.

Powierzchcwnoś' jego Jywa zazwyc*»’ stpranną, 
na starość bez wyjątku łysieje, farbuje wł°®y /  ’
i ma przynajmniej d w z  fałszywe z^by. Jest niezmier­
nie dbałj m o swoje zdrowi“ , w najpiękniejszą P°£0> ? 
i największe g o rą co z a - zutka i parasol ną jeg° towa* 
rzystwem równie nieodatępnem, j ak on niem̂  bywa 
tam, gdzie się zagnieździ. Za » łodu tańczy nieziu u, - 
dowanie, na starość miewa zwykle akieś chroniczne 
cierpienie, z którecc. jeździ do wód slbo chodzi i 
Kisielki. Wie wszystko i pyt®- jdzcze  o 
niż wie. Bardzo blisko z nim spoktewn;ory jezt kibic 
teatralny, muzyczny i literacki. Ton obiert sobie za­
zwyczaj jakiego, jego zdaniem wielkiego luD znako­
mitego człowieka, i staje się jego cienieru, niejako, 
jego popularnym wydaniem. Za jego to pośrednictwem 
każdy redaktor wie dwadzieścia cztery godzin na­
przód , że ktoś poweźmie zamiar założenia nowego 
dziennika. Wszystkie niezręczne plotki, które poja­
wiają się diakiem, są jprawkami takich kibiców, nie­
wprawnych jeszcze w swoje rzemiosło. Doświadorony 
kwi* radakoyjny nie przyniesie nijrdy du biura h ?* 
szywej wiadomości, chyba że wie, iż rozgłoszenie j 9) 
będzie pożądanem. Rzeczy, których drukować nio mo­
żna lub nie wypada, rozgłaszają się w miaście za po­
mocą takiuh kibiców, Nie zawsze atoli można się spu­
ścić na ich wiaraość, i bywały juz wypadki, te 
redakcyjny opuszczał swój sztandar, i ucieka? d° 
przeciwnego obozu wraz z bsgpżami, złożonymi z roa- 
maitych ciekawych informacyj. Nierównie wierniej­
szym i pewniejszym jest kibic teatralny i muzykalny* 
Wierzy on zawsze tylko w jedną wielkość, w jeduą 
śpiewaczkę, w jednego pianistę, w jedną znakomitość 
sceniczną. Zkądkolwiek przybędzie artysta lnb arty­
stka , z Nowego Jorku czy z Sambora, z Warszawy 
czy z Foilimpopoli, zawsze się znajdzie kibic, który 
zajmuje się występami lub koncertami, kaptuje jak 
może Względy kronikarzy lub recenzentów, bije brawo 
i urządza kolacyjkę. Jeżeli artysta A. iest przeciwni- 
kiim artysty B., a ten ostatni pojedzie du Berlina i 
da fam koncert, cbwnlony w 39 dziennikach miejsco­
wych , kibic artysty A. znajdzie niezawodme jakiwś 
czterriri sste pismo, zawierające nieprzychylną krytykę, 
i za pół dnii obiegnie otły  Lwów z tytr artykułem 
w kieBzeni, głosząc porażkę przeciwnika. Śpiewaczki 
i śpiewnej, aktorki i aktorowie miewają czasem kibi­
ców bardzo aystyngwowanej albo powolnej kategorii 
Nbichai-no ntjmmej3zy Lipsua wydarzy się rywalce —

KoiesDondBitijG j o l t r a i  j ł
K ijO W  4, stycznia.

Do chwili powstania, Kijów dzięfci napływowej 
ludm c polskiej: uczącej się młodz eży, obywateli 
trzech prowincyj, kupców, rzemieślników, u-zedni 
hńw — jeśli nie był tak pulskiem miastem, jak np. 
Kamieniec, lub Zj to mierz, tedy w każdym razie, ze­
wnętrznie reprozntował aię jako miasto nie mo-ikiaw- 
skie. IwBzim: oDok salonów polskich, ledwie wzmian­
ka Lj*ć mogła o moskiewskich, domy i towarzystwo 
polskie wodziło rej w mieście, po polsku mówiono nt 

^  sklepach, cukierniach, w ogrodach, teatrze. 
Eijow był tn.aBtem jeśli nie polakiem, tedy p o l o n i ­
z u j ą c e j  s i ę  i to z «zj bkością zdumiewającą. Rok 
1K63 połoaył tamę t»uŁu w.«y#taiema : młodzież zgi­
nęła a bitwach, lub UDrcwadson* na Syberję , Pola­
cy rozbiegli się z K ijovs . zamilkło jłowo polskie __
w lat jiarą ai i ślada z dawnego Kijowa. Wróciłe 
wszystko do dawnego stanu, a Moskwa zajęła miejsce 
Polonji.

Hasło umkuicenia Kijowa dal pierwszy S z u l g i n  
b. profesor uniwersytetu i w założonym p r z e z  siebie 
K>jnda>u»ui wydał woinę poisl Łoi, w środka H ric 
przebierając , jak inne pisma uioskiewsstio. Ustawi- 
cznaoD szczekaniemdenuncjacjami, w krótkim czasie 
stał sie p. Szulg-in groźnym nietyiko dla Polaków, ale 
i dla Moskali ; aa frdj paterjn  wyczerpy wić aię *e- 
ciynał, z całą sajaułośoią raucił się ou na Ukraiń­
ców —  pomawiając ich o Syb.rena pachnącą ahro- 
dnię — se p ar a t y z  m n. Poiaoy bronić się nie mogli, 
bo i obrona była próżną —  przód pełzającym po u- 
licach psenr wściekłym kaidy w domu się zamy- 
k r , aż beotji nie uchodzi oorawca. Moskala słabo 
bronili «ię v  ;nnem etarszem bezbarwnem piśmie, Tele­
graf Kijowski, UkranJ cy wreszcie, nie chcąc ety nie 
mogąc bronić się ns miejscu — w pismach petersbur­
skich dowodfiili swej wibeo Moskwy niewinności. I  p, 
Szulgin hulali ńenił się, warczał, skomlił, kąsał, 
ai uchrypł, zęby potracił; głosu jego w końcu ,-ła­
chać nie chciano uważając za półgłówka, a Kijewla- 
nin za p?-mo przepełnione warjackiom aluhubra- 
cjami,

«secz  szczególna, a jednak często zdarzająca się, 
*9 ffdy organ p. iSznlgina wszelki mir stracił nawet 
w oczach policji moskiewskiej, gdy nikt się z nim 
lczyi. już nie chciał w tym samym czacie prasa

zagraniczne i polska, a głównie Czas krakowski wy­
niosły go du godnośąi organu ludzi wodzących rej w 
państwie — partji czysto moskiewskiej i zaczęły kłaść 
Iauro na głow-ę dawuo okrytą czapką błazeńską. To 
przedłużyło żywot Kijewlanina, który dostał cofniętą 
już subwencję rządową, i po dawnemu zaczął szozakać 
na wiatr, oskarżając Polaków, Ukraińców, Moskali, 
synod, rząd,  wojsko —  wszystko i wszystkich, bp 
niht g o  zadowouć nie był wstanie, nikt dian nio był 
dość dob~ym Moikałem, wyznawcą prawe i carc- 
sł-wja. -

Ziaje się jadnak, że teraz ostatecznie pismo to 
up dnie; gdyż myślącr część społeczeństwa tnteisuago 
uchyliła sie odeń stanoweso, za organ swój obierając 
Telegraf Kijowski, który od nowego roku (starego sty­
lu) całkowitej ulega przemianie. Wnossąc z listy 
współpracowników, Telegraf będ^e pismem pod wiolu 
ws ględan interesu-ącem. Fazja to Moskali i Ukraiń­
ców, liiuzi światłych i Łacnych, nie słnżalców rządu 

i wych, iak Szulgin i jego akrybsnci, ale mających wła­
sne przekonania, i niemi klarujących się pumienuio. 
Dla nas pismo to tern będzie ciekawsko, i dodam: 

i  ważniejsze, że będąc wyrazem zapatrywania się ludzi 
n'ezaw,słych7 puzwoli wysąduwać prawdziwą opinję co 
do sprawy polskiej. Brak takiego organu ba"dzo ży­
wo u-zu walminy tutaj, i dla tego tern życzliwiej wita­
my Telegraf. Współpracownikami Telegrafu, Kijowskie­
go sa piof;sorowie uniwers.^— Słowotyliski, Borszczórt, 
j omczenko, Antonowicz, Drogomanów, Ziber, Łnozy 
chi i inni.

cznej'. Jeżeli rywalką jest niebezpieczną, bywały wv 
pedk!, z- ch. ytanu się środków nade- d-astycznyćb.

tak, pownepo o znakomitej m*zzo sopramstco
rozgłoszono, że ma mermiernie v»iele długów, i że ją 
nwięzion. z tego powodu. Oczywista rzecz, żo w oa- 
łen mieście nikt .uż pc 1«m nie chciał wierzyć, by 
osoba tak okropnie zadłużona mogła, ł  powodzeniem 
śpiewać partją tytułową w „Marcie“ Flotowa. Tejro 
rodzaju inwazje bachhalteryezne w dziedzinę krytyki 

bs rdze skutecznem. w mieftciti npo."iądnych lndtia, 
jakiem j P8t stolica nadpełtwiańsks— udowodnię to swo­
jego czasu.

W  porównaniu z rodzajami, o których wspomina- 
łem, pospolity kibic kawiarniany, restauracyjny i re- 
sunowj! I„8t d z i k i m ,  o tyl» przynajmniej, że nie 
priywiązuj0 gJ dtala do pewnych osób. Najpospolitszą 
jego odmianą jest ten, który stoi todzień o pewnej 
porze przed balotem i rozmawia z karjorką. W ie en 
ząy.sze. jak .L  nazyW« ta graO]a, zkąd przybyła i ja­
ki był mniej więe«j dotychczaonwy przebieg jej ka- 
rjery. Wszystko to oón ai 8W także  ̂do panien w bud­
kach sodoyyek, nie wyjifujłc tycu, których czygto- 
słowiański akcent nieprzeoył jeszcze zwycięskiej wal­
ki z iuznor*aCzeM, u4ywan0,n w ulicy (Serbskiej lub 
Kaźmierzowsklej j^udki «odowe mnożą się, a kuntyn- 
gensu kobir, nich dostarczają głównie te czę­
ści miasta, w których przeważa to różnorzeczo, tak 
miłe dla uona a ciekawo dla filologów. Jest to Dodo- 
bnoś jodyny p0(j Bł0ńceni dy»lekt, o którym można 
powiedzieć, ż , nietyiko dźwięczy, ale i pajhnie -  i 
źe można go poosuć noson równie daleko iak dosły­
szeć uchem, beat rodzaj kibiców, szczególnie rozmiło­
wany użyv/aniu tej podwójnej rozkoszy. Niewinnej 
toj przyjemności nit można im bronić— n’ erównio bo- 
wien um^nośniejszymi są ci, których calem zajęciem jest 
nprz) siadać się" <Jo grający0^ w karty, w szachy, albo 
w bilar. Stanowią on; j«dnę a plag publicznych we 
Lwowie. Chcesz grać niebieską kulę na „dublęa —  
kibic dowodzi ci, Z“ powinieneś nkrajać“ żółtą. Nie 
słucdabz tej radj. zamierzasz się na niebi. ską— kinie 
uśmiecha się i robi jakąś złośliwą uwagę. Mimowoli 
wszczynasz z nim dyskusję, i ani się spostrzegłeś, kia- 
dy ci wziął kij z ręki i na twój rachunek „skroił“ 
wprawdzie żółtą do środKa, ale karambdował potem 
z czorwoną, wpędził ją w róg, i zgubił się w drugi 
róg, na jedenaście punktów ! Ledwie ochłonąłeś z tego 
wrażenia, kiedy znowu powstaje kwestja c to, czy czer­
wona pójdzie na tryplę, czy na kwartę. Doprowadzony 
do ostateczności, uderzasz w pasii twoią Kule za ni­
sko, wyrzucasz ją z lularu, tłuczesz zwierciadłoiroz-

Rzym 8. stycznia.
Jednomyślne wiezadow Menie panuje w iibe-^Jne) 

umiarkowanej prame włoskiej z powodu bezo*ynnoŚ3:; 
w~ jakiej się Izba pogrążyła, odroczywszy sw* posie^ 
dzenia aż dc 18. bm. i jśywa.ąo feryj nierównie-dł v  
szych, jak wszyLtkie inne zagranicą. Naglące ap-.awy 
pozostają bes rozstrzygnięcia, poprawa finansów jest 
konieczną, Wiochy potrzebują dobrze uorganifcowane- 
go wojska i marynarki, potrzebują twierdz do obrony 
swego torytormm; przytem rózue reformy są aieodno 
wneu i w wychowaniu, w sądownictwie, w handlu, w 
zar lądzie kolei państwa, słowem w prsoróznych gałę­
ziach rsepzy publicznej. Nowa zaś Irba baidzloj je ­
szcze od sweiej poprztdniczk:, okazajo wstręt nie­
przezwyciężony do pracy i do roztrząsania wszelkiaj 
głębszej kweatjj. Obojętność jej ma coś drażliwego i 
nerwowego w jobte. Posłowie kłócą sie a :ędzy sobą. 
o na|burdzie; błahe przedmioty, a kto najmniej zado- 
wolouy ze spraw, ten atara się zaraz zaprotestować 
wyjazdom, Nie porzucili dawnego nałogu pailamentu 
włoskiego ma uezęszczanii- _a rozp-awy, ale prayty- 
wama rylkt niekiedy, L.by geosowaó za .uh przeciw 
wnn sś cm. Ministerstwo samo nie rade z takiej Itby 
której pomoc nie na wiele podobno nu sto ,rzyda. 

Wszyscy obżałowani z willi Rutfi pud Kto ini 
rym przypisyw^ano udział w spinku, mającym ni. 

c In obalenie istniejącego we Włoszech rządu i zastą- 
F *a a roPu ńikańskim , uniewinnię', zostali przez, 
sąd. ^iaiBZiono, żc istniejące przec:wko nim dowody 
były niedostateczna, Za 1qdo nie ulega wątpliwości, iż 
są p 'zecw j i  moLarcbji i wyznają otwarcie zasąay 
republikańskie, przecież takie ich opinje nie r-amtoniłj 
się w wyraźny zamach na porządek monarchiczaj. 
Po podobnej odprawie prasa włoska zrpytuje, jak 
mógł rząd więzić dotyehezas oskarżonych i nie zosta­
wić im wolności na słowo.

Król m *ł wyjechać do Neapolu, ale podohao żo 
zosfanio w Rzymie na os» przydłuzszy, gdyż wypad 
ki, jakie zaszły v Hiszpanji, a oraz te, które się go 
tują we Francji, wymagają przytomności jego w sto­
licy i częstego porozumiewania się z ministrami. — 
Obiór księcia Asturii nie jest wcaie uważany przed

rzysuwa Krzosłc i Iokujo się i a twonmi plecam 
Podgrywają—  bijesz asem, kibic wyrywa ci . o mrftk1* 
i każe ci koniecznie „impasować" damą. Wśrói nnoru 
który się wywiąznje, przeciwna strona dowiaduje się- 
cc masz w kartaoh, partner twój szaleje j gniewy > 
kibic, np wodzi, żn miał słuszność i ledwie na nowa da­
no ksrty znów go mssz przy sobie wraz z je£n nie- 
prósz u a radą. W istocie, trudno orzec, _któr» gatunek 
jest dokuczliwszym, czy ten, oo się „przysiadał1 w de 
mn do *ony, czy w resurBie do mężu— iden i diuęi 
nadei jest skorym do wyręczania...

. dnieje atoli także genus spokojnych, melanoLo 
lieznych kibiców. Opowiadane mi o pewnym jcgOmc 
ści który przez *ześć lat codzień nieodmiennie od 
szóstej do dziesiątej wieczór przypatrywał się w Wie- 
dcńfkiej kawiarni" dwom pensjenistom grając _n w 
szachy. Nawet wigilja Bożego Narodzenia nie sttno- 
wiłs wyjątku —  z uderzeniem godziny szóstej pen- 
sjomśc, rozpoczynali kaamanję, a kibic siadał, przypa­
trywał się i ni« mówił nigdy ani słowa. Nakomec 
zdarzyło się, że jednego z pensionistów odwołano w 
pilnym interesie, zaraz po rozpoczęciu partji. Co su 
począć? Partner mógł zachorować, gdyby nio dał lab 
nie otrzymał zwykłej ilości matów, W  tej kollizji 
grac: e zwracają się do stałego swojego widza i pro- 
« ą  go, czy nie flofcońozvłby partji ?

—  AleZ... ja nie umiem wcale grać w s'iaohy i
—  To być nie może, pan chyba żartujesz!
—  Daję pi nom bI o w o . że nie umiem nr wet roz­

różnić figur I
— Dla jak chże sta krtów przypatrujesz nam aię 

; pan całomi wieczorami od tylu lat?
j —  Moi Danowie, jt jestem... żonatyl Była smętna 
j odpowiedź kibica. Gcągjjp popatrryli na niego z współ- 

czuctom i nie pytali go o nic więcej; wytłumaczył się 
jasno. Był to waoczMe małżonek, wyparty z domu 
przez jakiegoś ,fatyganta.u Widok spokojnego snwa- 
nia figur po szachownicy wpływał dobroczynnie na 
jego umysł i łagodził jego cierpienia, a ponieważ me 
rozumiał gry, więc nic go tutai nie irytowało. *

Przeciwnym ekstremem tego spokojnego „cierpię­
tnika" żonateyo, jest pewien fobie resiauracyjuy, sta”y 
kawaler. Siada zawsze tam, gdzie jest najmniej miej­
sca, trąca łokciami swo.ch sąsiadów, sypie itt popioi 
ze swojego cygara w piwo, i opoi lada im codzień te 
basa. h-stor ja, równie nudne jak długie. Jeżeli go kto 
nie słarha u« ażme, chwyta go za rękę, albo za gu­
zik od surduta, i me pofolguje, póki nie skońcty <- 
powtodrTua. Z rbsuy, aby łaskawy jgyteluik i mgie



M t t  *S JŁ  POLSEL

• ru f tut. i<tt »a pomyślny wyptdek dla Włoch. Jako 
B . ó.ib, ► rł<l Alf a* Di tu tylko łjw ió  niepi-iyjcća# 
ku ann a tu t* P a  o o  mt.idr^o witku swego, po­
dziel* en i-»ła m klrr/kalae sd*s>e twej matki i wi- 
dsi *  i«u«"łi -ł.,sk oj nieprayjai-iół** kośćmi* i r*- 
1 f  W \Kf. _jiie i w liścia dw papie**, proeaąc- j> 
o błogosławi. ń tt«c apostolskie, u»sywa siebie oniin- 
•ą dnchu*tyoo i docsesny ,b praw stolicy świętej. 
Włot-hy oie ięka,ą się H»spauj>; ale nieprsychylay 
IM monarcha aa tronie hismpańskim noka mawasa staó 
się niabempieumaym w europejskiej radsie . w perosu- 
Ausoia t  klerykal inna stronnictwem we Francji. Pam 
B ao< k* poseł Lias pański pray królu włnakim, otrsy- 
otał tyłka uraędowa sowiadomionia o obieraa księcia 
AatUrii, ale dotąd antą piony <a jaaacce nia moatał

W W a.yksai- panuj# radość serdrcsna a powo­
da tego ob oru. Papieś, kardynał Aatoaelli , kardy- 
l i t  wikary, a nadewssystko kardynał Fna< hi były 
annr-jusa w Madrycie , nia poaiada|ą i ą od esczęści*. 
P>|er-iwnin aaś dość liczna frakcja mniai macanych do- 
atojmków kościelnych, a aa nią całe niemal T o w a -  
r i y  1 1  w • d l a  i i t e r e a ó w  k a t o l i c k i c h  oayii 
F e d a r a o j a  Pi  u aa w a,  eprcyjają Don Karloaowi i 
baidse niechętarm oki ,m patrzą na ayna Iaabelli, 
którego a śyłkę liberalną posądz«ją. Nastąpiły nawat 
róśaa na.Ścią a taj przy cny ny ; ala ayaipat|« więkeso- 
i d  klery kal a* j w Rzymie na nic aię Don Karlosowi 
ma prayaadaą, akoro najwyśame figury. trsyma ą a je- 
g# praeoiwmkiecn. Papi#* nie chciał nigdy jodnem 
słowem poprmeó aprawy D jh  Karleje. a Don Alfonsowi 
postał natycbm.est błogosławieństw# apostolskie. Wiels 
da tak prsyi-hyloege usposobienia dl* nowego króla 
pruzamyniła s'r Iiaballa II., która trsy 1. ta taraa prry- 
]*ś lsa! s do Rsymu dla s»skarbienia aobie łaak ojca 
iwiat g» i pororumiemia ale a nim, jak jaj to dora- 
daał kardynał Fr»n<*hi , a»jfr«rliwszy stronnik i oaj- 
■i]nis|saa pcdpora Alf mea X Ii. w Ksymia. J -go £ » -  
■ancjo wcola ni i ile  na tam wychodzi, albowiem da­
ry od Iaabelli otrsymane , składają u niego wspania­
ły  skarbiec, a prsrtam *ś do obwili atraymania k#r- 
nynalskiei purpury odbmrał od rządu hiszpańskiego, 
■nwat ad iepublikai*kiege, jaka ninojusa pray dwo­
rna hiaapańłkun acakolwiak w Rayaia bawiący, dwa­
naście tysięcy askudów eayli 60 tysięcy franków ro- 
aaaia; madryeki bowiani nuncjuam podług wyjątkowa- 
g# a tdwiscsaago awyoaaju, odbiera apróoa płacy wy- 
naaa##«aj m  prasa dwór raymiki a wyś pomianioną 
s*s«ją ad dworu, pray którym jaat uwierzytelniany. 
Kardynał Fraachi uda się prawdopodobni# jako legat 
apeatolaki na koranację króla A fonan. Nunc jusa pray 
lyaa a eta ta im będnia w kra to a mianowany. Wątpią, aby 
wybór padł aa mensignora Cattani, który jake do- 
łychozasow/ nuncjusz w Bruksolli Miąłby praw* aa 
t f  gadaeii postąpić i jost powszechnie uwaiaay aa 
przysołag# przedstawiciela Stalicy świętej W Madry- 
•ia —- inną napewae osobą pspioś wy bierno.

W  Watykanie nia wątpią, *e yronunciammdo hi* 
aapaiskie atąaie się pocaą nie.ii wielkich wypadków wt 
Francji. Jaftali Iaabella II anergioanie tutaj pracown­
ia la k o r s jś ć  awego ayna, to oeaarsowa Eu gen ja aię 
tran, takie caaau. Daii w Watykanie imiają aię a 
hr ChaMb#rd'a, a da Orleanów najwięksaą Mają od- 
rarę i wstręt. Natomiast papie! otwarcie aprsyja 
akra setnemu swemu synewi Napoleonowi IV, n kar­
dynał ketenem jaat jadaą n głównych oai wielkiego 
aapeUońskiego spiakn, który k ia jt  się obecnie i lada 
akwila sprewadni liaspodaiawany wybach we Fraacji. 
M e r o w i staaa Piana IX  od kilka dni osobliwie uei- 
łnj* waiągnąć papiaia da tego s prsyi.ęsanis i wymódm 
u  nim, by wpły -nas iwan- poparł i priyspiaasył gn- 
M m «  aię w P» r i j  samach stanu aa raaon oeaarma- 
WMsa. Kardynał Bonaparte nai w imania swege ay- 
M w u  nbieoujt, i t  cesarstwo pisypemni natychmiast 
Włoekam wraaśaiewą ugodę i iaNapolson IV  sauai iok 
ia  a wróceni a Esy ma pnpieiowi i do cofnięcia stolicy 
d i Florsacji. O tyah raeciach jako skrytyoh i da 
p#litycnnycb tajemnic naleiących niktby, mo się roia- 
Misi, ni# wisdsisł, gdyby papisi ni# miał awyoaaju

^ triadaś was) stko dwaraaiona swoim. N.gdy Pius 
nie umiał docb - w»ó politycanogo askreta. Wada 

śaka dowodaiłao) tym raai# asca#r#śoi i otwar-
śiA« ing# charakta- i, pray panującym wsiędai# 
jkaai mnojjnwłhin*' < »raa rn.danam się staj#.

8prawy zagraniczna.
F r f t n f j i -  Paryski# daieaaiki a głosiły sprawo-

 l i i  B peii#dsnmaLlewicy Zgromaanonia narodowego
•dkytag# dnia lOgo atynaaia, a napisane prien aakra- 
t i m  tag#ś stronnictwa p. Sndi Carnot. Repablikkó- 
gka liwioa uanaje potnebę dyskusji wycaerpująoef 
rad prn#laamm władny i rrgama.cją, ą te slsby kraj 
ggenał t#nds*cja stroma' i! w rapraaeatowanyoh w Zgro- 
■ U n i i  Lewica u  tu  gotowa pray stąpić do obrad, 
Eggtricfk tobie j ideale n; eegraaii aoaą wolnoiś dyaku- 
M )gŁ tiiaśa posiedleniu uchwalono wotować taksa 
h  * < -«  i.a iiiB  liEkta, »J« pod warankinm, le  #d-
jnswieay nastanie wnioask ogłoueaia oataticanogo r#-
ptUikL

X  \X. S icie  piwo, ś# prewiaoryoann ministerstwo 
naak#wa podesea ibrad konstytucyjnych atanowiiko 
n f i łn i#  a#utralne. W  rnii# saś gdyby wyasło nn 
Jaw wotum aogatywn#, to pan Brogli# mn być unbro- 
j*By prasa pm ydenta w mandat, który bratni: trga- 
ninaoia albo roswiązimie Zgromaiaania.

Ń riem ry . Koaiaja obradująca nad projektem a- 
■tawy bankowej, akrńuzyłn 13go bm. pierwsse czyta­
nie projektu. Postanowienia « obiegu not banków pry 
watnyoh, dalej o procenoie pray padający m na banki i 
kwestję wyaS|,;:udaenia, prayjęto według praedłożenia 
rsądowego. Bambergsr obrany ao-itał sprawosdawoą na 
poeiedannin plenarne i dopusscao&o, aleby praedłoiył 
■prawnadanie pisemne, które w ykoijsyć ma do dni 
estere sh.

Tegoi duia wiectorem narodowcy lib«ralai a par- 
lameatu ob"adowali nad stanowiakinm wag,-v<je_a 
■tawy o ślubach oywilnyoh, głównie aaś kajmowauo 
•ię warunkami, pod któremi sawieranc być mogą mat- 
lećitwu, i  poatsnowiono usunąć warunh: utrudniające.

Daia 13. bm. prnyjmował cesars Wilhelm nie­
mieckiego pcała w B elgji. br ^ irpcnoher. To sbija 
fałaaywą wiadomość, jakoby poseł ten chory był nio- 
biapiscanie.

A n s h j a  i  W ę g r y *
• D. 12. stycania r. b. odbyła aię w Peszcie pod 

pnswodnictwain cesaraa Rsda ninistrów, w której 
wnaysoy ministrowie udział waięli, próus hr. Pajacse- 
riosa. Obradowaao nad prnedłjśonemi przez ministra 
skarbu niektóre j i  datami oduosząceni się do budve- 
tu aa r. 1875, oraa nad programem lais** caynnośoi. 
Jak słychać, minister skarbu oofuąó ma awói projekt 
ustawy, saprowsdaająoej dodśtok 6  pet. do podatków, 
a natomiast aa przykładem raądu austrjaokiego. wnieść 
ma projekt saorowadseaia podatku dochodowego oso­
bowego. Jfchwr<_jk donosi, le  Ghycsy sdawał w sobotę 
Moanowi .( uw ę o zmianach, jakie wydalały akarbo- 
wy i podatkw*/ J «  -ayaiły w jego' piistuoiea u o sta-

• Otwarcie sejmu węgierskłeg**, sprow*dsi prze­
rwę w obradach aejuuu oborwanki-go, który te* dziś 
odbz - a oal«tcio posiedzenie. Wczoraj a*łat*ił jesacse 
aeim cborw«otii kwestję reformy wyborczej i praedłotył. 
N jwaftniejas* zjnisną jest ta, le  do wa*nego wyboru 
wyborcy potrzeba, aby się agroinadaiło prsyan|inniaj 
pięciu prawyborców.

* Z pclecenia prokuratorji, skonfiskowała d. 12. 
b. m. połcia aiedrćska dziennik Wiener llnyd, aa 
artykuł wstępny o bistoiji Chsbrusa w procesie Olf u 
heima. __________

Proces Offenheima.
(Ch) W łr d e ć  12. atycaniu. (Dokończenie tiódmtgo 

dnia rozprawy.) Całe wieczorne posiedzenie s-icł* *pra 
wa nnoy is Koucesji n* linje ruinuAik^e. Aby udrz ć 
1 md) ju syaków gittuderokich , Off-iuheim nie st-rał 
się o koncesje na tę Im e w imieuiu Towarzystwa *k-
cyjnego ki lei L w o w s k o  Czerniowieckiej, leca w imie­
niu oaobn-go konsorcjum słosooegc s Sapiehy. Bor­
kowskiego, Giskry, tudaie* Anglików : Rite, Druke i 
Bcasaey Przekupstwem u rząd u rumuńskiego uzyska­
no tę koncesję, i następnie odstąpiono ją towarzystwu 
s&ga.-nąwssy mil onowy sysk gittaderski, przyesem par- 
tycypova>i nintylko wsmiankowcui konceaionariuan 
w ram a OflF-inbeitao*, ale t*kł# Hera, i wssysep Ter- 
waltuogtraci kolei Lw. Caerniowieckie , bo ocaywiśiie 
chodziło o przyjęci# koncesji na raecz Towarzystwa.

Oikarlony tłumaczy aię tem głównie, ta rtą<j 
rumuński nie chciał dać koncesji T o w a r u  s t w n  
nbezimiannemu,“ i to mniawcliło interesemtów do utwo 
rsania osobnej grupy, prsycaem mieli do awalemenia 
siloą konkurencję prseo.wników itp. P r e s .  Wszak 
ju* w r. 1864 robiliścio przedwstępne studja pod ko- - 
leje rumuńskie i pod kolej s N iwosielicy do Odessy, i 
Cmyim kosztem to robiono? O s k. Koszt, m sngiel- - 
skich konuesjonarjussów (Rate , Drakę i Brassey) 
wspólnie z Towarsystwem , a ja miałem pełnomocni­
ctwo i od koaoesjonarjussów l od Towarayntwa.

Ze wszystko było oblicsone na aysk griladurski, 
j dowodem pierwszym koncept ansleaioaego listu po- 
i międsy papierami O ff’Ebeims. Ofl nnsim piize do ko- j 
j goś dnia 12 . stycania 1867: „Wymiar wszystkich wyś- 
I saycb udziałów tawisł naturalnie od mnirj lub więcej 

korzystnych warunków, jakie dostaniemy, i które nam 
mussą dać mstnoić być „ wspaniałymi“ (genbrójj. R>- 
aumie się, śe prsy takim interesie musi się ayskać 
coś nnaomnego, leci tylko pojęcia o tam są rósna. 
Byłoby mi bardao przyjemnie, ąby uwestja ta w ape- 
aób odpowiedni była roawiąsaaą, i abyś mi anras od- 
powiedaiał.u

P r • a. De kogo był ten list p..s#y? O s k. Pra­
wdopodobnie de jednego t  panów w Rumuaji, który 
staniał swoje warunki t  powodu mbywenm koncesji. 
P r o c .  Kto zło&ył kaucję w Bukaressoia? Diaoaago 
nie Towaraystwo? O s k. Koncesję ałośyli angielscy 
i nustrjaooy koncesjonariusze; Towarzystwo nia byłe 
w motaeśń młokyć 1 miljon frannów. P r # * .  Os u- 
mówieuo wmględam wyaagrodaeiią dla konombjonarja- 
słów? O s k .  Umówiono sumę ryczałtową, która miała 
obaj ma w a wsaystko, co piaostanis po finanse waniu 
bodowy linij ramumkiob. O ile sobie przypominam, 
suma ta wynosiła 700.000 guld. P r s a. A  jak ją po­
dzielono? O s k .  Sseśoiu kenoesjonarjusaów i jn otrzy­
maliśmy po 100 OOO.gnld.

P r#  ■ y d. Koncesjooarjussąmi byli Sapieha, Bor­
kowski, Giskra, Bata, Drskt i Brassey. Ale wynad- 
grodmeaie otrmymałe tsiti.e miku yerwaitaoirsra^w ko­
lei 1 W.-OICrnlOwloOkiej. G i k .  Diatsgo otray mali, p#-
niewaś a nami pracowali nad uranenywistnieniem pro­
jektów w Rosji i Rumuaji. Niektórzy i  nich ot-ay- 
mali po 1 0 .0 0 0  gid. i to z udziałów griiadsrikich. 
P r e i y d .  Csy otrzymał kto jeszcze, moi# flor*? 
O sk. Beswątpienia, ponier-aś on od r. 1859 praco­
wał rasem n nami. Prany d. llera musiał dostać 
bardse snaesną sumę, bo mamy lisi jago w aktach, 
gdtie wyraśa swoją radość. O s Ir. Hera był aaóo- 
welcry. bo właśnie wógosas poniósł był klęski mają­
tkowe. Dostał ed nas 100000 franków. P r  o k o r a ­
tor. Powiada** pan, śe ▼erwnltungsraci otraymaii ■wo­
je caęśoi s udaiałów grhnderskich; w takim cazie 
grilndsny u> j> eli otrzymać więooj niś po 1 0 0 .0 0 0  gid., 
br sami nemnają, śe otrayttul. całe 1 0 0 .0 0 0 . Osk .  
Zkąd konoesjonarjnsma wsięti'.pianiądss, nie wiem, Zrs- 
sstą nia mogę odpowiadać nn wspaniałomyślność Sa­
piehy j sp.

Z  dalssege preesłachania dowiadujemy się, *s wal­
ne sgremadaeni# (młośone naturalnie a# Btrohmiane- 
rów) prayjęło koncesję rumuńską od panów g. Uads- 
rów jednogłośni#, a było ta tern waintm igromadso- 
aiu r#pr#a#ntc • jnyoh 23.000 akoji. O*k#rśoay utrzy­
muje praytem, śs akład ii Brassnyna % badewę linji 
romańskiej był na tern walnem mgrornadmsaiu na str - 
le. i akojcnarjusae mogli _;ę dewisdnieó o wssystkicŁ 
jega warunkach, pomięday którymi majdownł* się i 
awa w/plata łapeweg#.
_ , . *  0 7 ■ t edesytuje list Juljasaa Aleksandra 
im o  s ' 1 OffozUeima i  d. 29. psśdmiernika roku 
1868. Ssnnowny u m deputowany rnjchsratu i jeden 
a trybnnów centraliamu pizza: „Lieber Yiktarl Pray 
dotycbośazowyoh koncesjach kolcjowyoh nie otnyma- 
łem ani jednego f#nikn zysku g Uaderakiego. P r ,, ,  
branie ani* a» rerwaltungsrata pray pierwasem f*. 
pasam upróiaicniu było mi aapnwnion# ;ak i ooś. 06 
•i# .amo przez się rozumie. Drugi# zapewnienie i to od 
ciebie ctfzymane tyczyło .ię tego, -e  przy W .e .u  
-  linię utauńską . trzymam osąstkę w kwocie 2 0 .0 0 0  
huld. Być mośs, i i  obu zapewnień me 
dotnyoaać, poaie^rai oiią^nęliAcie cel*  ̂Są 0 
was dwie posady verwaltungsr*tów oprośmone, a ni 
o mnis nie myśli. Poniewsś pierwszy mó| list 0 o e- 
b ie , adresowany w tym waględzi# do Londynu, 
docznia ni# dopomógł twojej pam.-ci, praeto r.dbym 
ci teraz sprawę t.. przypomnieć. Ze ..rdeesnou' po­
zdrowieniami, twój przyiabielu- .

Na 15 dnł praednaphamam tego listu, Schindler
będąc na walnem agrjm.dzeniu w mowie umyślne) 
■bijał wssystkie wątpliwości ąkcjonarjuasów co do na­
bycia tej koncesji.

Po odczytaniu całego szeregu aktów, dotyeną-jyoh 
konc-wji rumuńskiej, kenieo posiedsenią o godisinie 
V*10  wieczorem.

(Ch.) W i e d e ń  13. stycznia- (Ósmy dzień rozpra- 
uy)' Pooi.teŁ o godz. V 0 .  Prośbę świadka Kraeoau- 
nowioaa Zenona o przesłuchanie w hotelu, poniewai 
jest głuchy i obawia się emocji — odrzucono, i sawe- 
nw.n g0 na publiczną rozprawę.

Po wyizłoiecu^ iś oprócz łapowogOj gruad-sry 
dostali część skcyj dla siebie do rozprzedały w ,ya . 
dykaoie, z oaego tskśe wynikł dla nich zysk, którym 
■ię podzielili s wyłsaymi figurami Anglcbsnku, coczy. 
tano list Ougoluiccitaa z Bukiresitn, w któiyn ienśs 
(zawezwany issmoie jrznz Off^BbeiiUs) opowiada 
całą historię koncesji rumuńsciei i to sgodme a po 
daniami 1 •t-nheima, bo się snają jak łyse konie. — 
Drugi Wołoch, ka. G h i k a ,  pisze to samo. Listy t« 
wywołane prywstnsmi tabiegatni oskarżonego, nie 
mają ś-duej wagi sądowej.

Na dowód, *a liaję Ńowosielica Oiessa Offsnheim . 
iraaował istotnie, a nie tak, jakto utraymuje prokura- ? 
lorjn, pr° ’ uku}« #akarśony jndOi #ganmplars planów ,g

których inne egzem plam  wręczył był jen. TodLbe- 
iiuwi, ctruwi i róśoym sua.oajit.iściou oetftrsourskim. 
Prokurator nadmienia, śe on nia praeoaył rob.aaia 
■tudjów ale utraymi"e tylko, śe kossu tej roboty n e 
powinni było ponosić Towarayst-o k< lei lw. eseraio- 
wieokiej peniewa* nie miało nawet koncesji. Z  tego 
powodu wywiątuje się pomięday Off nieimem a pro- 
kuratoijm sawmięta dyskusja, po której asesor radca 
Gernerth,  skonstatował sadsiwiaiacy f*kt, śa rząd 
rumuństi który się tak bardzo miał widrygsć od da­
nia koioesji towarsyatwn kolei lwowsito-csermowie- 
ekiej, v koń a mo me miał przeciwko temu. śe k#n 
cesia dms gig  .derom aostał* przelaaą n* T*«aray- 
st*o. Wynika a tego, se utworzenie spółki gigude- 
rów, sp łki pośredników było esystem maehjąwelstwem 
wspólsiwów.

Pol bnie, jak przy studjach tr isowych w Ritnu- 
nii i * H >sji. km rt trasowania liu,i L *ów-Tom.»sów- 
Wi ru s ts  zwabł Dff-nheim w części as tov.arsyeteo, 
chocias trasowanie prseds.ebi Wa spółka giń -d irów 
i byle r posiadaniu konces.i. Więc i p-ty liuji Lwów- 
Touaa«* w maoiiersano mnowu or*nąć Towaraystwo ku- 
baUMioi.

Następne prmesłu.-hanie tyczyło sia 9 punktu o- 
skartenu , t. j. oszukańczych maoipulucyj Ofi-nhaima 
p-ay aaiiąg.niu w r. 1872 pośyoaki -4 5 m.ljonów dla 
Towartistwa, prayczem wymówił .obie csk. rtony pro­
wizję oś baukiera pruskiego Richtera, ą w retacji de 
ministeiatwa pozmieniał oy f/j kursowe, praesłuch^me 
w tym względzie nie wydobyło nic now-go na jaw, 
reprodukować je, uwatatu przeto za sbytecane. Kra 
sydujący sakońoaył dziś ogólne prae-łuchanio OffcL- 
beima i uiro roapocay nają się teznania świadków.

r o n i k a .
fd 15 atycenia)

P p .  I f l o  - b i t g o ,  B a l u :o w a k ie g o ,  R o lń *  
• k ie g o ,  U o iT M S u s  K o r n e l a  I K u l c z y c k i e ­
g o  upiaikaoLjr o efloiseu.e raanltatn rachunków komitatu 
teatralnego, bs ehodai s r* « .ndyksoję manii <y h fumdn- 
saow.

W y d a la ł  k l u b u  p o s t .  p o la .  zbieri się jutra na 
poufne posiedlenie we wizunym lokalu (dom Audreollegu, 
II. piętro od strony kośoiola Jezuitów) o godzinie sió­
dmej wieczorem.

B o d m jto  d o b r y  g u s t .  Komtatajsmy Ukt, śe 
Gazeta Narodowa, którą *y*t»ai.tyesnie wynsjaywasism 
rosmaityoą niedorseosnośm i faktów zmyślony oh wslesy s 
obecną dyrekcją tsai.ru i anischęos pnblie.inoit dt bywi 
nia w teatrs*, śs ta i im  Gazeta Narodowa umie**o«n 
grawis uadaisnnis w iwoioa issn. łsm*ck entnsjsityssne 
pochwały a sgadnijtis oaego? Oto syrkn Dernina. Z tego 
widaś, śs główny w a l s s s n i k  s k a n a m i s s n y  
p#siada a prasciwnikami pnseikś eoś wirólnsga, a miana- 
wicia: saaułswanis do r a j t s r a j .  Zycsymy mn tsgu 
samiławsnia, ale nia sasdroś#imy I

C k .  G a z e t a  L w o w s k a  . *#by p»»» Bogu i dj»-
bln śaiauskę sapał.ó, raoay uaiaiu wipom nas o polikish 
pismach , ais swykls ma wiadss&eśsi bsrdso bałamutna. 1 
tak wa woseisjssym numera# wyeaytaliśmy. śa wierss Mie- 
kiswiesa p. t. „Mój Cicerona" nis był nigdy ogło*sony dra- 
kism. Bnmisnny be eas król. (a jakiś „eei. król.* Ł..-*e 
byś nisinmisnaym; współpracownik t, k. Gazety Lwowskiej 
powinien był prssjrseś dotychuaasows wyaaaia duieł Mio- 
kiewiosa, a byłby się prsekonał, śe ów madrnkoweny we- 
dłng msgo wisrsa, był nmiessoaony w abierewsm wydauin 
Brookhantu Jcśtli tak darnj pójdsm, gotowa a eaasen Ga
Sejn LuiO&Ęf̂  jw—oaa inn*
jw aaaaagor wiuszaia, np. „ O r a ły  nę*, Kanrada Wallenroda, 
a koś# as wat i „Pana Tadeuisa.*

P o d z ię k o w a n ie *  Na rasoz u bo g i c h  s aas łu-  
l a n y c h  słośono w moje ręce następujące dary pis- 
tifLns: pp. Bogdanowicz Marceli a Caakrowa sł. 10, Kru 
kowiseki Feliks sł. 7, N. N. ał. 20, anslesione w kasii- 
teatralnej oant. 6 l ,  adwokat Semilski zł. 2 50, Nikorswio* 
Stanisław p# rai drugi ał. 2 6 0 , Mał. sł. 1, Laker/ński 
Csasław sł. 10, rasem ał. 53 71 wsi. a

W imieniu a b o g i # h  a a a s ł u ś o n y e h  składam 
niniejsssn isrdeozne podziękowań?-,

Lwów 15. stycania 1«75. Wiktor WUnuwtki, 
aOshrouek* L 6 .

P o ń a r y  w e  L w o w i e ,  W roku J874 miejska 
strsś ogjiowa ng#nła 5  ogni dasbowyoh, 12  ogni poko 
jowyeh, 2 ogni śeienaych lnb snfitowyoh, 33 ogni komi- 
■swyoh, 1 ogi«-ń piwniczny, 2  ognia sklepowe, 1 skipi - 
sję, rasem 56

W roku 1673 było w tym samym peraądkn pośarow: 
5, 7, 6  38, 1 3 !-  61-

M ia n o  W® u i®* M*nV*t#r spraw wewnętrznych mia­
nował skrstarsów namie.saiotwa: Baaili. Ira*o*ykii irio.a, 
Bdw. Górsekiet®. M>*01- Marasie, Jan* Hilda, jak* tai ko­
misarza pnwistowuo hr‘ Ł j,, ‘  Orotkewa starsstaaii w G*- 
lieji, a k o m i « » r x 0 w P®wiatowy*h; Jana Kasparidesa, Hip®* 
lita Babata. B*Rł  Fleshnor* i Jostfa SjniewisCisge srkrs-
tarsam namiastnietwa w Galicji.

U t y p e n d ja  i  zapisu i. p. Menarda Konisokiego, 
i m n ^ <oa* *** młodsieiy pochodsenis polakieg®, nezęss- 
•sająoej nł wykłady w uniwersytscin Jagielli ń*nnL> 
bsnak akadamieki tego nmwersytetu nohwaią a dnia 19.
grudni* r. z. i 975 n*«tęp«jłoym nełQiom: 1 ) Fraaciuku-
wi Bujakowi z IV. rokr wydsiału prawni..* ge roosni* 
200 młr. 2) F»noi«kowi Buniaosowi « IIi;- r°ku vy- 
dtiału filosoficsnego rocznie 200 sir- 8) Adolfowi Ps-
wławskiem^ * IV. roku w ydziału  prawniossgc roozuie 
150 złr. ■») Janowi Dżiursyński®*® uczniowi wydsisłn 
dlja-ficsnego rociuie 150 zlr. F-anciszkoai Znami- 
rs wiLiemu Uuzn owi wydiiaR filosofisznege rcuzaii loO 
zł f. w . *•

B fiep orr , i ,  t  p r z y  l i c j t ® 4r|i koiKowności 
w Binku krtdyui-wym, ° ‘JC8nl -iB4t —sana-ka wi woso- 
rajszym Pumerse „Dziennika*,  ̂wynikną! gió woie z tego 
powodu, i* pewnemn jegomooci zachoiuło się liiytowaś 
fant, gdy jn4 takowy został alioyto wany, co dswenkiem 
■ostało oglo*zone. Słuszuie reporter „Dziennikau utray- 
muio, śe publiczność była tem obnrsoaą; ale obn-zenir to 
•kierowane było wyłącznie tylko na owego pewnego je­
gomościa, hałaśli* 1Ł “̂ '“ •gsjąccgo się wmówienia Loyti.- 
oji. uuuiewaś on spóźnił się, * centów naddsje. Ro- 
sumie «ię( śe dziwnej takiej reklamacji nie uwzględniono. 
Oto jest cała rzeoc w pran dziwem świoile. —  Jeden 
z obsooych prsy licytacji.

D « n le * l « n , »  p o B r y jn e .  Zti fhj  nocy pray 
aresztował śołnierz policyjny aa nowej tandecie pi anego 
szeregowca Kojcima, który w połndnio zbiegi byl t are- 
sstów wojskowych przy ulicy Zaffiarstynowscioj. Odsta­
wiono go Bano wrót do zarządu więzienia. —— Jakób Scbi- 
mon kupesyk, alośył przedwczoiaj w policji pulares, któ­
ry ZnnlsiJ koło browaru p. Knielki, W paHresis znaj­
dują się 19 g;r., weksle i dwie kartki 5*st±wnicze bania 
kredytowego. —  Michał Czajkowski, murwz, pracując 
wcnoraj rnao około godair.y 8 moj k*ło n*:>r »y  muru na<l 
*„lcp«ui nowym p- Fnedn, pray niicy H-liokiej, spadł 
wraz ■ drabiną na trotoar i potłukł się tzk momo, iś 
mu-iano go odnieść do jego własnego poniioiskai ia. 
Strsśnioa nr. 65 przy drodae śelssoej Lwowsko Czernio- 
wieokiej był* w neoy na 2 -i. grudnia widownią okropnego 
wypadku. Bndmk wspomn,onej strażnicy Antoni Pelc, 
ohoąe w stsuio niotrseśwym wyjść a mieszkania wszczął 
kłótnię a ioną, k órs sprzeciwiała się tema, a w końcu 
pobił uaszazfśiiwą kobietę tak okrspnie, śs skutkisn. s#- 
t  Afois zakońcsyła. Zabójo* jraynaaw*-, -

(irsafi i-nfim buduikiem, zastał praw *and«m«Ję adstw
snosy d# sądu w Wbjniłowm. — W dnin 30. grudnia 
włościanie K zysatoi C*ry*ek i Wojoi.eh GL.mak r»eayl« 
rin w karci ił o w *u l.;r Ogryakowej, i gdy pa itui.se 
piistya. Gliniak asśidnł je ,su . od Oiięzka, aieby knpW 
mn wódki, a ten oemówii, ugodził go Gliniak kielisakism 
w skr A tak silme, śe Ogryako npsdł na a-tmię i śytie 
zakośosył. Z-bójca wybi-gł ■ karcimy, le.s jaś as. u u fi 
ds. ń sam s ę «t»wił w sadzie w Priewor-kn.

Z t p l i f i l  d y s c e z ja l a e .  Csyumy w Got. Im .: 
Ad mi di< (.rację oprcsniouegu pu śmierci ks. La i mierzą 8#- 
zaowakiego łac. probostwa w Kołomyi powiersył keazy- 
siorz metrepolitnluy ks Zygmuntowi Pawłowskiemu, Ł - 
tyohoaasowema koooeratorowi tamie. —  Ks. Ignac) Ło- 
sayńłki, kapł a dtficyent łso. ar* hidyeeezji lwawskiej, u- 
rnarł dnia 21, listopada 1874 w Zweben (na tvęgrii on - ——• 
Dotyobca*«awy przełoiany towarzystwa Jezusowego kel- 
1-J utr lwowskiego, O. Adolf Kiatióski, przeniesionym zo­
stał na posadę superiora do Tarnopola a w mirjsen j#g# 
mianowany zo«t*ł przełuśuuym w# Lwowie 0. Alojzy 
Horzak, któremu powierzono rówuooześui# admmistraaję 

| kośeiołn śi. apo-t. Piotra i Pawła. —  Opróśnieną posadę 
; kooperaters przy łaś. kościol# paraflilnym jbrz. łaś. w 

Kul kowi# otrzymał nowo wyświęcony kapłan ks. Tadensa 
Grommski. —  Na stałego keoperi-iora przy łaś. probostwi# 
w M*gi#rowia przea-iassony aostał nowo wyświęcany ks. 
Igmscy Labisztal- — Kl. Frsaeiszsk Karska U ki obiat łaś. 
eksposytnrę w Pogórskiej Wali. —  Cs. Wojciech Kowo­
lik, dotychczasowy wikary s Dąbrowy, prsenissionyoi za­
stał w tym samym charakterze do Oświęcim#. N_ miej- 
sue jego ao Dnbrowy przybył ks. Aatoni Adamus, dotyeh- 
ssasowy wikary s Biskupie. —  Ks. Marcin Siermdski, ad­
ministrator ł*ś. keśoioła w Rokwsdewis, u mar dnia 4. 
gi uama a. r, W  jrgo miejsce objął sarsąd keśoiała Boa- 
wadowskiego ks. Wojcieob S>peaki, dot> ohozssowy wikary 
tsmśe. —  Ks. Teofil Kałuśmaoki, były sswisdowson, gr. 
kat. probostwa w 8 tsremmieśois, ebjąt sawiadawstws gr. 
kat probostwa w Z*górsn. —  Kt. Antoni Wołos, dazyeS- 
ssasowy aawiadowoa gr. kat. kapelanji w Bolsstrasayoaafe, 
prsoniasjony kastsł jaka taki do probostwa w flassakc- 
wio. —  Ks. Emil Stryjski, nwolniaoy sostał a posady gr. 
kat. wikaiego w Sissowis. —  K«. Jan Roadolski, były 
aawiadowoa gr. kat. prabostwa w Dobrowodaoh, ebiął aa- 
wiadowstws gr. kat. preboatwa w Miaańcn. —  Ks. Say< 
mon Bersaowłki, prywatny wikary prsy gr. kat. praoa- 
stwie w Jagielainy, nweiaiony został a tej pasany i objął 
ebeonis aawiadowstwe tsgo probostwa —  Ks. Kornel ure- 
bomirsoki, dotychczasowy gr. kat. wikary « Kobakaeh, 
przeaiósł się na inną posadę. — Wiktsr Harnob, da- 
tyehosssewy zawiadowca in spiritualibus prsy gr. kat. 
probostwie w Cteonash aestst aswiadawoą tego probo­
stw*. —  Kj. Dyoaisy Buczyński, nowo wyawięoeny pres- 
bitsr, mostsł prywatnym wikarym u Hryniowie. —  Ka. 
Grssgors Trzeciak, aswiadonor gr. kat. proboitwa w Osst- 
niatyiiis, objął administrację w Jwaain. —  Ks. Eustachy 
Curkowski, były adeuuistretor gr. kat. kspalanji w Dmy- 
trowieach aoseał w.karym w Njrkowis.

(TOJA) P n e m y ś l  13. styesnia. (Koresp, Dzieh- 
Polsk.) „Gwiksda*, Htow.rsyszsuie rękodzielników prze­
myskich, daje so onwila news dowody swsj śywetnośei.

W dniu Nowego roku obchodziło nroosrstośś wspól­
nego ep iatks, przy której tc sposobnośoi lioanis aabrani 
tałsakowi* swyosajni i honorowi spędzili kilka shwil pray- 
jomnych prsy wspólnej gawędo*. Frsedten. uraądaili osłon­
ko wi* Gwiazdy przedstawieni* amatorskie na dochód S (t -  
warayssenia, podczar którego a prayjemaośeią spostraegliś- 
W7i ś# amatiU,  wie ed niejakiego esaan sroDili znakomite 
l> dtępr, tak pod względem ciystośei języka w wygłasza- 
mn, jak aiemnis; i p j i  WBglęaem rnehów i samej P fr
dowodzi, śe a tej ubawy odnoszą niemałe kersyśoi dla 
i-wego wyehowania :• warzy skib go. Dzisiaj saś zostaliśmy 
"asaoxvcsiii saprosiaaism na wieczorek z ^ ńoasęś w zali 
t«goś libowsiayszuaia odbyś się mejąsy dnia 16. bm.

Te noacdy żywotności Sto war*y-zeaia podnosimy Un 
skwapliwiej, ils śa Stowarzyszeni* ts nsleśy bessprsseanie 
do naj psśyucnusjsaych wkrajn, a to tsm bardziej, śl j#st 
prowadzona wsorow* i juś teras dobre skntki jego istnie­
nia doitrssds mośna.

J?sony świetny stan sawdsięesa Sto warzy szcui* praa- 
dewsayitkiem swemu prssarodnioaącemu dr. Wsygartowi, 
jak nmmnisj swemu sekretarzowi dr. Tarnawskiemu, który 

(■td« lowsnsgs poprzednika swego Etornada Krzew# gc- 
dni# ustąpił, nie osaoaędzająb czasu i pra»y dla Stowaray- 
ssenia; aa jsgó ts:i staraniem, jak się dowiadujemy, ma 

ej# w iyeic w łonie Stowarzyszenia Gwiaady, towaruy- 
s wo aalieakowe óta towarzyszów rękodaislniozyoh, któtwg* 
b -sk nader dotkliwo czuć się daje, awłassoia obsonis pray 
a segranioaonem paoowaein liohwy i wyafskiwaoiy. Szczęść 
loit .  do tego nowego prsedsiębjoritws!

Kiedy mowa o lichwie, nie mawadzi wspounisś na tam 
ais sen, śe piega ta w na-sem mieście i powiacie rozwiał- 
moi siła się bęa grani o; ustawa netarjslna doswalajęea aa* 
t/a'..miastową Bgsakusję aktów notarjalnyoh, zdsj* się być 
n 1 raju nasajrn stwor-,oną wrłąoam# dlr węiyskiwaeay, 
k ó.-ay kaśdy kontrakt pośyoski zawieraj# teraz n notariu­
sza , aabezpieotająe sebis procent# po 48, 60 a nawet 80 
od its; sądy nasypane są prośbami o egzekucję aktów na- 
t» miny eh, katdy dzień przynosi nows e flary taj pladze 
społecznej, a prscdmisssesani# i włościanie zostają wywła- 
saCBani se swo.ish msjętności, którs przsuhodsą ns własność 
lichwiarzy; Mas największy, aby obmyślać śrsdki praeeiw 
tej obor >bie sp* scsncj.

K o ł o m y j a  12. styetme, (Korsep. Dtisn. pdsk.) 
Stampila pou-tews na Lstaoh mają Dyó w jęsykn polskim. 
Zapytuję was, w jskik tsś języku jest stampila: „E o ł o- 
m * a*, którą tuUjsay utsąd pesztowy cmansy listy? Ni# 
w i.iemieckim . bo *'*ądby s ę wzięło I ?  Bi# w polskim, 
ani ruskim, bo pu pulsku i po rasku mówimy i piszemy 
„K o o m y i » “ £ó*je mi się, śe jest to język panów 
VT),ismbftr;ów i Rs-ohów—-ale w takim rasie oóś się dziej# 
■ dett cz^cem tu pu rządzeniem rsądowem, ktorc nie zna ta­
kiego jeżyk-?

S ie n la z r a  9. styuinia. \ Koresp. Dzień. Polsk.) Dnia 
4. bai. odoroysdsUiśmy swłoki śp Ambrożego Bsyiakow- 
■kiego, 70 letniego sisrea i b. śołmersa lsgji lit#wiko-rn- 
skiej a r. 1831, który po kapitulacji Warszawy ranami o- 
kryty powrócił do Galicji , gdsie dalszy bieg śyoia swege 
w słośbie prywatnej spędził, odsnaozająo się sswszs szeso- 
gólną prawością i uesoiwoioią, a wrosaoit prs-d 2  laty na­
wiedzony sl-bośe.a, został wyposażony prmss ks. Adama Sa­
piehę całkowito po-jają dożywotnią.

S t o w a m y s z e n iu  , ?B r a tu lp J  p o m o « y 'c
w Peszcie, jojs d us 23. b. r.'.. b*l na funda,* tego sto- 
wei syszenie. Jak a jednej str< ny cieszymy się, śo Polacy 
w YęgrsfUl mają utwersone ciiłc kolo towarzyskie, tak 
suown a d<-ngi*j abolewsmy, śe a pomnieli, śe dzień 23. 
styesnia uważany jest sa rocznicę ostatniego powstania. 
C'tji 10 lat wystificza, aby saponnieć, śe dsisń 23 sty- 
oi.nia 1863 w Womsawis pierwsi e strsały padły? —  
U na. i balseli ot illi snyoh jakoś mało słychać, dswiadu- 
j. my sin tylko, śe bal akademicki danym będsis dnia 2 6 . 
b. m. Bal nksderei-.ki nsleśy zawsze do najlsptsyek.

K o b le t u - io t i i  l e r z .  W supualn Neokw* w Fa- 
ryin usiiesaoso#/ rosiał wysłnśony ofiosi frauimsk* , 'Ł-
h-tni, nsawi*ki®m S e n k s i s s n ,  którego śywst j**t w ie­
ce oiekaw) Lazara opatrujący chorego ftarca prsskoiiał 
s ę , śe te kobieta. F»#*yaiła ona BMtęnająo# saanania: 
Oioiee jej pułkownik bewarski, gdy J% odnmsrł, auah l*f 
14; j*l dziad janoral baron ffsaksinn oawedsąey jednym 
korpusem bawarskim, gdy Bswarja była sp-sjwic^s^cą i  
Fraai ją, astkłoni ją, ir sif jaoiyil iel« yod jogo »'*u, aj irw.
B iy tk s  nwassewaa, ' — , i  •—mj  ab m JLwM eee* i  R r



SZOSHKZE POLSKI

**ńe®ii, poi Waterloo odniosła dwie ciężkie ramy. Hastą- 
P»ie weszła do adminiitraeji szpitali jako oficer II klasy. 
W 1. 1830 ptwjor'1* do czynne; słałby i była w Algierze. 
W r. 1833 udowodniwszy w ojs prawa, otrzymała naturali- 

fra^ouską i emerytuif. Stan jej słałby jest bardio 
eh Ikony. Pooiada listy t oow ntzowraiami od marsisłków 
Senator, Augereau, Saohot i od jenerała Dupout, który 

ł skaiany aa śmierć, i* kapitulował w Baylsn na czole 
J 0 0 0  ludsi. Bcnkeisen ma głos ehrypliwv i męski, oraa 

' ł.| pow.em o wnofś tołniirską. Oddano dyrektorowi szpi* 
•la wszystkie papiery ndowadniajaea jej tożsamość iako 
ifiaera aalarabzowunegc i wysłużonego. Pcbiera ona 800 

anków roeznia od lat 41, a za drugiego cesarstwa otrzy- 
tła medal i Heleny.

P o l l t j e t n y  i h a n d a l  p o d c z a s  k o n e e r -
U. W Paryża ma 1 0 . bm. na kenoeroie Frascati miano 

‘ ■■egraó na zakończenie uwerturę L ttolfa „Ostatnie dn 
-yrondystów*, która w ostatnich taktach zawiera war ja- f 
4j® na temat Marsyljanki. Bojalietowska część publiczao- 
®>i skoro zaczęto grał uwerturę, zaczęła sykać, natomiast i 
npublikanie nie szczędzili demonstracyjnych u znaków za- ! 
owolenia. W skutek taco powstał ogromny hałas i oma- ! 
o eo nie pTzyszło da bójki. Policja musiała się wdać m,ę- j 
sy sykającą i bijącą publiczność, a niektóre indywidua - 
ostały aresztowane. Między aresztowanymi znajduje się ?

de Cadoubal, współpracownik klerykalnegc dziennika 
Union*, z«gor»a ły  rojalisU .

Z  P e t e r s b u r g -  deaoiią, ®*e niedawno w gmachu 
Ministerstwa komamzacyj webee ministra, robione były 
Iróby wynalazku p. Grumbana, nowego aparatu automaty- 

‘ koztreli. Sama nazwa tych aparatów

razem zwracamy uwagę publieznećoi wykształconej na to, 
że przez brak oświaty n ludu, eałe życie nasze społeczne 
i polity.zne chromieje. Bady powiatowe, duchowieństwo 
światłe, obywatele ziemscy, słowem wszyscy, co stykaja 
się z ładem, powinni prenumerować, a mieszczan mało- 
miasteozkewyob i w.ościan do prenumeraty zachęcać.

G o s p o d a r s t w o ,  p r a e m ^ s ł  1 h a n d e l .
K o le j  w ęg iersk a  pO łnocno-w  sch od n ia . Z Pe­

sztu donos: j, te ministerstwo postanowiło omieść do Sejmu przed­
łożenie o udzielenie kolei północno-wschodniej gwarancji -sądo­
wej dla za< iągnąć się mającej pożyczki w obligacjach ju rw c .. 
stwa w kwocie 2 zł. i pół miijona. Suma z tej pożyczki uzyshii- 
na, obróconą byó ma na powiększenie parku przewozowego, któ­
rego niedostateczność rząd sam już uznał.

Co się tyczj ruchu na tej kolei, to zapewniają, że dochody 
jej wykoszą -P r. 1874 przeszło 2.3 mil, a więc przewyższają do- 
chód/ z r. 1873 o 340.000 zł.

Spodziewać *ie należy, ie po odtrąceniu od powyższej sumy 
dochodów wszystkich wydatków pozostała przewyżka za r. 1874, 
znacznie będzie większą wd prze wyżki z r. 1873. ^

B r a n e r j a  s p i n  t n s i  J ln U n s z a  B l k c l a i i a  notujz 
snirrtai afinowan. 87 złr. 20 et, 'spirytuz rafinowany ■ anyżem 
86 złr. 90 et. za 100 litrów 1 100 TraUesów.

do

Ostatnie wiadomości.
Z  pomiędzy wspólników Ofenheima, “ awezwanych 

rozprawy na świadków, ostatnim będzie p. Giskra, 
«»ego sygnałów i koŁtrcli. Sama nazwa tyon aoai uew j ^  ^  V  . na dzień bm.
bskannje wyraiuie, jak dogodnemi i ważnem; dla ekiploa- j ^  korespondencji wiedeńskiej Czasu * dnia 13. 
wji dróg żelaznych one byś mogą, dając możność kontro- = ^  czytamy: „Los p. Offenheima zawiał teraz prze-
o i. - - --------* w czasie biegm pociągów, , w^ tie od łwjadlt(j w i biegłych w sztuce, albowiem

| dotychczasowe przesłnohanie obwinionego nie rozja­
śnia dostatecznie faktów, stanowiących podstawę oska­
rżenia. Koła giełdowe i finansowe Wiedniu z go- 
rącnkową uwagą oczekują przebiegu i rezusa u roz­
praw sądowych, albowiem od wyroku przys ęg ych 
zależy pytanie, czy wielka ilo46 spraw interes w pie­
niężnych, praktykujących się zazwyczaj w T1?*'*6 t 
nansowym, nc.piętnowaną zostanie przez są , J* 1 
zgodna z ustawami, czy też nadal utrzym* się z am< 

opinja, że podobne praktyki są wprawdzie ffl6 ar-

owania służby kolejowej nawet 
Zapełnie niezależnie ed jej woli

Brzyrtąd p. Grumbana daje możnośl kontrolowania 
iybkośoi biegu pociągu w r-as e samego biegu, —  dawa- 

- a wskazówki prowadzącemu pooiąg i nawzajem odbiera­
nia z poeiagc patmbuych wiadomości, —  a co najwa­
żniejsza, pomysł p. Grumbana itaacweze uniemezebnia 
potkanie się peaiągów ma jednej linji, lająo średki 
kezesnege ostrzeżenia o niebezpieczeństwie. Aparat skła- 
^  się * trzech ezętai: jedna znajduje się na staeji, dm­
ie przytwierdzona da lokomotywy, a trzes i zmajdzje się 
sa drodze. Komunikują n l  ze sobą elektryczna łozą. 
Praktyczne próby aparatu mają byś robione na jednej 
1 daj kclejowyek blisko Petersburga.

S n z e n m  p r z e m y ilo w e  m ie js k ie  umie- 
ttozene w salach Btrzelsney miejskiej, etwarto każdego 
Ł * * wyjątkiem poniedziałków, mianowicie: w niedzielę 
id godz. 9. z rana d,t lej z południa, w inne dnie ed 
tad*. 1 0 . z rana do po pohłdaim. witfpu: we

40 ot*p W inne dnie 90 et., dl* młodeieły tekolnej 
ezeladzi rzemieślniozej t  f t  Bilety dla młedzieży i os. 

Mxi wydawane będą tylko w il->śoi pe 2 0  sztuk razem. 
itsre.BWi.il rm, którzyby »  zbiorów muzealnyob korzy- 
Uć, / we wyroby, takls posiadane eelmajmo przed- 

f i ity  przemysłu wystawić pragnęli, mdziaia pożądauyeh
luf,srzueyj binre mnzsalus.

Dział Itttrackt-artystyczny.
(A W sljwewle)

t _ K r o n i k a  t e a t r a l n i . W saatrze hr. Bkarbka 
*   ̂ . K s i ą ż ę  n i e z ł e m u  y* trajedja
*słdsiona w 8  aktaek a 7 eerasach w ttuaaezenin I , Sło-
Waekiege.

* K e n s e r t  p. Karola M i k m l e g e  ■ npnmj- 
Birm współudziałem p. B r w k m a n n a ,  peany r . W., 
fan. 2  i m a j a r i grena azaatorek i amatorów, na ko- 
**Tśd funduszu zaknpua obrazu Matejki „Uaja Lubelska*, 
•dbędzie rię w niedzielę (17. bm.) w wielkiej sala ratuszo­
wej Program konoertn: 1) E. Schumann. Uwertura z „Ge- 
•swefy* na 8  rąk. 2) ,Vieuxtemps B»yć;ie« edegra p. Brnok- 
W*r». 3 Chopiu Nocturne „C saa Nosy* odśp. panna | 

4) a) Chopin Nooturne, b) Chopin Etnde, o)

3 ^  » AtJ *»aę "    p
dzo przyzwoita, ale bynajmniej nie kury&cans- ew

1

{

Balka! —  Bpoda.rwai rę  należy, i .  wsbe. tak pi, 1 .ego 
**1* konoertn jak i udziału osób , wszelka za ę y a y 
*^yteezną. . .
. • Panna B i e g e n f e l d ,  o której zamiarze dan i
konoertn we Lwowie donosiliśmy, przybyła tu jn* 
ksuozr, w przyszłym tygodniu.

*  D i i  e j ś  «  p e w s z e e h n y e h  S z l e l  •
* 1 Wyszedł zeszyt 64ty, z którym końssy się kwartał 9 ty
W e wydawnictwa. Prenumeratę jeazoze się przyjmuje.

* ,Versi Polaoehi* poi tym tytułem wyszedł w Flo- 
**Uzji w temtej.zej związkowe; drukarni zbiór poezji p.

Kulosyekiego w tłumaczeniu p. Hektora Maronooi
* przedmową dra Artura Wołyńskiego. Od niejakiego 
**S»ti zauważyliśmy, żywe zajęcie się Włeoków naszą li-
**ratnra.

* Dwa nawe pitma Indowe wyobeazić zaozną 23. b. 
<k' Poi redakoją Czesława Pieniążka, profesora tutei.sej 
Wyższej sskery realnej. Wieniec a ilustracjami. Pszczółka

ilnitraoyj. Jak »>ę dowiadujemy z przedłożonego nam 
ł>,r«peztn, dobrze w fundusze raopatrzone wydawnietwe, 
£'-<Ws się tege zadania, a nie można byto istotnie zna- 
b<uittzyoh, na polu piżmionnietwa Indowego znaleść współ- 

praeowników, jak pp. Starkę!, ozłonek Raóy szkolnej kra- 
l0»ej, Władysław AnCiyc, Gregorowioz Bałsa i redaktor 

0 **«ław Pieaiąiok , który i&łoieaiem i refla^o 
Waniom w Krakowie sWłośoianinau dowiódł, i .  ma Ind 
1 wie, jak do niego s pożytkiem pnemawiać. Ayozvmy
* całego serca powodzenia nowemu wydawnictwu, u ł , ‘

uau pi ■Yiwyiia, uiuiuj «  v
wraż"me sprowił fakt, ii minister handlu dr. Han an 
który przed objęciem swej teki zasiadał wradsiena 
zorczej Hypotnekar Rentsubank, dopiero temi dmatni 
wykreślony został z rejestru sądu handlowego w spi­
sie całonków tejże rady; przeoczono poprostn i sapo* 
mniano w r. 1871 wykreślić p. Banhansa r rejestru. 
Bardzo cechującym stosunki tutejsze jest także ust 
dr. Schindlera, słynnego dowcipnisia 1 dawnego depu­
towanego w Badzie państwa, odczytany wczoraj w 
sali sąlswej; dr. Schindler należał do tych deputewa- 
nych, którzy w Badzie państwa bronili koncesji kolei 
lwowsko-caerniowieckiej, w roku 1868 domagał się 
natarczywie od p. Offanheima nagrody, tj. chciał zo­
stać członkiem zarządu kolejowego. Korespondencyj 
takich — jak wczorajsza nrędzy p. Offenheimom a 
Schindlerem —  możnaby wiele więcej znaleźć także 
przy innych kolejach.

List p. Schindlera dowodzi, że w państwie, w któ- 
rem deprtowani ubiegają się za posadami intratnemi, 
powinno być wykluczonem łączenie mandatu poselskie­
go z urzędem „Verwaltungsrata.u Którekolwiek stron­
nictwo wystąpi z takim projekt im , tj z takzwanem 
„Inoompatilibitats GbBeti“ , będzie miało za sobą opiaję 
publiczną. Sprawa ta nie da się już więcej zepchnąć Z 
porządku dziennego, labo napotka na opór ze strony 
■wii ji.zożci obu Izo Rady państwa, liczącej tak mnogą 
dość mandatów bankowych i kolejowych. Proces Of- 
tenb< ima może zresztą inno jeszcze j. iągnąó za aoba 
następstwa i to polityczne.

O wczorajszej rozprawie Offenheinaa aa następu­
jące telegramy:

W ledbń 14. ztycznia. Prezes oznajmia , że sąd 
mli I uchwalił przesłuchać Ponfiokla i Stradiota tylko iako 
:er znawców, a nie jako biegłych w rzeczy i zaniechaó 

’ przesłuchania Schindlera jako świadka. Obrońca dr. 
Neuda wnosi, aby sąd WŁiwał biegłych z zakresu 
kolei żelaznych. Proaurator sprzeciwia się temu , sąd 
zastrzega sobie powzięcie uchwały. Pierwszy świadek, 
były minister G r o c h o l s k i ,  przedkłada interpelację 
wniesioną w iwoint c*a«ie pr*eł liebie Ridę 
stwa o zły stan kolei i wyraża, że zdania o stanie 
budowy tej kolei były podsielone. Świadek ten złożył 
przysięgę. Świadek Zapałowioz były starszy inżynier 
kolei Karole Ludwika zeznaje, że został oddalony w 
skutku sfałi zowanej umowy służbowej. Sfałs*0**^1® 
to przypisuje on ó*ciasnemu jlnemu lekretarzowi -* 
lei Karola Ludwika Offenheimcwi.

T T led tń  14. stycznia godz. 2 m. 45. W dal

lej byłaby uoraz gorszą; przyznaje, że ofiarował Offen- 
heiuowi ugodę którą tenże odrzucił. Schellenberg 
(wiceprezes Izby handlowej lwowskiej) mówi: Izba 
handlowa zaniosła petycję do ministerstwa handlu o 
pomoc prLOciw przerwom ruchu na kolei; od czasu 
*ekwestracj polepszyło się; mniema on, że nie same 
tylko wypadki elementarne, ale także stan kolei mógł 
być przyczyną uszkodzeń i przerw ruchu; zeznaje, że 
skarżono się na brak środków przewozowych, a nie 
na ich gatunok. Obrońca wnosi, .by wezwać na­
miestnika Galicji hr. Gołuchowskiego, marszałka kra­
jowego Bukowiny Koouanowakiego i namiestnika Bu­
kowiny bar. Pino. Oskarżony apmwdia z raportu ko­
misji rozbierającej ztan przewozów, że środki te prse- 
wozowe były uznane za dostateczne.

Presse donosi z Petersburga, że dyrektor ruchu na 
kolei kijowsko-brzeskiej został z rozkalu rządu usu­
nięty za udowodnione u d  użycie w zarządzie. Budo­
wa nowej kolei nadwiślańskiej (warszawskiej) zoBtała 
przez ministerstwo komunik a iii potwierdzoną.

odegra p. Mikuli. 5) D.klamasia pan Zimajer

F *  "~*r’ ^  v * " ret b ie ? ł,“Ł *

szym ciągu przesłuchenia, pT Zapałowioz op 7 ^ *  
jalej, że wytyczna kolei lwowsxo-c*erniowieokiej był® 
chybioną, ś® podwaliny budowy tej kolei sg niedo­
stateczne. Świadek n lo  nie umie przytoczyć o dobrooi 
progów, ł  na zapytanie obrońcy przy maje, że 
he’ m sfałszowania umowy służbowej z nim dopuścił 
■ię nie na własną korzyść, lei z w interesie kolei Ka­
rola Ludwika. Właściciel dóbr Krzeczunowicz (prze- 
tłuchiwany * pomooą trąbki akustyciasj) mówi, że 
przy dostawie progów był prześladowany. Progi z 
drzewa wierzchołkowego przyjm owane bywały bez 
zarzutu od innych dostaw ów, a jogo progi z pnia 
odrzucane. Świadek słyszał od pełnomocnika Brasseya, 
że OfLnheitn podjął się dostawy progów po złr. 1 c. 
40 sa sstukę; poczytuje budowę za niedokładną i >'0Z- 
trwonioną; aądzi, że bez wdania się sekwestracji ko-

l e i r g r a n i y  U z l e u M l k a  f o l a l l e t o .
W i e d e *  14 stycznia. (Rozprawa wieczor­

na.) Świadek K ł o s o w s k i ,  (dziś będący in­
spektorem ruchu przy kolei Albrechta) zeznaje, 
że przyjmowane przez niego progi były dobrej 
jakości, a część kolei, którą on wicLiał, była 
dobrze budowany. Jako naczelnik stacji w Sta­
nisławowie, dostrzegł, że przedsiębiorstwo buao- 
wy z& m?ło usypało grobli od zawieji śniego­
wych. Rekonstrukcji było mało. Powodem za­
walenia się mostu na Prucie była zbyt wielka 
rozpiętość przęseł mostowych. Powodem zaś 
przerw w ruchu r, 1869 były zawieje śniegowe 
i powodzie.

Swiadeh Ziembie  ki Mieczysław (dziś star­
szy inżynier kolei Albrechta, dawniej przy kolei 
czerniowieckiej) zeznaje, że Anglicy chcieli bu­
dowę ukończyć iie możności jak najprędzej; ro­
boty przedsiębiorców podrzędnych nio nadzoro­
wano należycie; oświadcza, że roboty ziemne w 
jego sekcji były dobre, roboty zaś naziemne złe, 
źle wyszutrowtne Progi nie miały przapisa- 
nycn rozmiarów na długość, i musiały pocho­
dzić ze św>eżego materjału, i dlatego 20 pret. 
ich zgniło. Wszystkie oudynki z wyjątkiem je­
dnego małego, były budowane z cegieł; świa­
dek miał polecenie, ile możności pilnować, aby 
budowano dobrze.

Świadek Pat ek ,  sekcyjny inżynier kolei 
lw. czerniowieckiej powiada, że roboty ziemne i 
naziemne były dobre; tylko 60 objektów potrze­
bowano rekonstrukcji, które w części uskute 
cznioło jeszcze przed sekwestracjij. Grmoie pro 
gów całeiui przejrzeniami przypisuje świadek 
właściwościom gruntu. Zeznaje on także, że usu­
wanie się grobli i nasypów miało swoję przy­
czynę we właściwościach gruntu, które truduo by­
ło obejść- Grobla pod Mihuczenami była nader nie­
korzystnym terrainem, i powiada, że powiększej 
części tylko małe objekta potrzebowały reaon- 
strukcji; te które przedsięwzięto na linji* B., były 
spowodowane wpływami elementarnemi.

Świadek B u r e s o h  (starszy inżynier przy 
kolei Ozemiowieetriej) ak/aia zeznanie, łe i przy 
koiei Karola Ludwika zachodziły wypadki usuwa­
nia się nasypów Na progach nie dostrzegł nic 
uwagi godnego

Świadek j j a m p e l  (inspektor przy o. k.jen. 
inspekcji kolejowej) zeznaje: we września r. 1872 
wysłany byłem na linję lwowgko-ozerniowieck§ 
dja zbadania przyczyny wykolejeń. Wykoleiły 
8,§ były właśnie dwa pociągi; przy jednym m&- 
szj aa strąconą została z grobli, i wszystkie wa­
gony wyleciały z szyn l zostały usrlrn^nnfl 
Przyczyuą wy/olejema było r.zparcij t  7 3 
cale. Przy oz yr' drugiego wykohleni* b tło  zna 
żerne maszy listy i meuwaga jego. Protokół snt 
sany przypisywał przyczynę złemu torowi szv 
nowemu. Progi były do połowy przu^aiłe Na 
zapytanie obrońcy oświadcza śriahek, ze ku-L 
poyiągów pospiesznych zastanowił bez upcwa 
żmenia ze strony mimstru handlu, ale powie­

dział, że jest taki rozkaz ministra, bo inanza) 
byliby go nie usłuchali. SwiadeK jest tego zdania, 
że złe progi zawiniły wykolejenia pociągów 
Progi me były przybite dostateczną ilością 
gwoździ.

Obżałowany, korzystając zjednej na zapyta­
nie N eudy danej odpowiedzi świadka konstatuje* że 
L?,mpel zastanowił kursa pociągów pospieszrrch 
na całej linji bez poprzedniego zbadania całej 
linji. —  Świadek powiada na to, że takie nie­
dbalstwa, j?,k przy kolei Lwowsko-Ozerniowie- 
ckiej, nigdzie się nie wydarzały. Z tego powodu 
wywiązuje się"żwawa sprzeczka pomiędzy osk ir- 
źonym a świadkiem. Potem odroczono rozpra­
wę dalszą na jutro,
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DZIENNIK POLSKI.

Znany z taniościl
nowo urządzony handel

Kamila Strzyżewskiego
przy ulicy Halickiej pod 1. 4 poleca.

Nowy i obfity zapas, Biżuierji najnowszej kompozycji francuskiej imitacji złota, brylantów i drogocennych kamieni, szyldkretu, korali, kości 
słoniowej, pereł, dżetu,' lawy, En-jais, stali oxydowej i t. p. a mianowicie:

Garnituru, broszki, kólczyki, medaliony, djademy, kolje, spinki, szpilki brylantowe, pierścionki, łańcuszki, devńzki, Chatleny, najmodniejsze grze­
bienie Girafje zwane. paski damskie metalowe, z druciku plecione, materjalne i skórkoioe. Najnoiosze, wachlarze szyldkretu we, słoniowe i materialne.

Kwiaty, pióra do kapeluszy i gorsety w najicieicszym wyborze.
Będąc obecnie sam na zakupnie w Paryżu, zawiązH rr, stosunki z najznakomitszemi fabrykantami paryskimi, których wyroby 1

jedynie w pierwszorzędnych magazynach na Bulwarach w Paryżu widzieć można.
Łaskawe Zamiejscowe zaisiówienia wykonuję fłpić&fcnie i sitfjsikiurft^nięję. 2033 4 — ?

Cyrk Sultański
pod dyrekcją

J Ó Z E F A  D E B Ś S M A .
W dawnej

Leśniew ieza
ujeżdżalni,

koło Karmelitów.

D z i ś  
w Piątek dnia 

15. Stycznia

WlelRle ratstaiien li salom
■ wyższej szkoły jazdy, dresury k o n i, gimna- 

it jk i  i balotu. 207R 1— 0
N a  z a k o ń c z e n i * :

Wielki Balet Kwiecisty
na 8 tresowanych koniach, urządzony i pro­
wadzony przez dyrektora J. Demsin, a w yko­

nany przez 4 damy i 4 mę :zyzn. 
Początek przedstawienia o godz. 7. wieczór. 

Szczegółowy program podają plakaty.
Cyrk całkiem ogrzany.

Jutro w sobotę o godzinie 7, wieczór

WIELKIE PRZEDSTAWIENIE.
Na zakończenie przedostatni raz:

K O  P C I U S Z K K .

Szukającym miejsca
w handlowej, rolniczej, jako- 
też w każdej innej gałęzi za­
łatwia od wielu lat istniejący 
instytut wywiadowczy i strę- 
czy korzystne posady w kraju 
i za granicą.
Germania (Wrocław) Prusy,

2070 Reuschestrasse Nr. 52. 7— 15

Powieści M a  D t ó o w s f t o
w pierwszem zupełnem wydaniu

PRZYRODA i PRZEMYSŁ
Tygwdnlk popularno-naukowy.

Wychodzi, w Warszawie od r. 1872 i ma 
za zadanie roepowszr.f ' nianie przez populary­
zowanie n luk przyrodniczych, za których po­
stępem śl idsi oraz pudnoszenie zamiłowania 
przemysłu.

P rzedpłata  roczna we Lwowie 12 złr.
z » z przssyłką 14 „
„ kwartalna we Lwowie 3 „
n Z z przesyłką 3 „ 50 c.

Główna ajencja dla G alicji: W  
t  . r m  P o l s k i e j  w e  I .w o W i e  r*r z 5 
u l i c y  K o p e r n i k a  1. I i .  2073 4 — b

za o zę ły jui wychodzić.
Kwartalnie wyehodzą d v a  d u ż e  tomy, które 

w przedpłacie kosztują razem S  z ł r .
Prenumeratorowio „Tygodnia" płacą za ?sS tomy 

tylko «  * ł r .  S 5  e i a t .  2186 2— 3
W ciągu różu 1875 wyjdą wszystkie tomy, ra­

zem 8 , w których pomieści się O S p o w i e & c i .
Prenumeratę przyjmują wzzyztkie księgarnie.

W alne izel̂ panie
Tow arzystw a G osp od arsk iego

oddziału Przemyśl, Jaworów, Muściska,
o d b ę d z i e  * i ę  2206 1— l

3 2 .  S t y c z n i a  r .  b .  o godzinie 10-tej rano
w sali Magistratu w Przemyślu

CUKIER i KAWA:
p o  zniśonych cenach 

w e  L w o w i e  t y l k o  u

5  jiii. 1  W if  A l i n

+Co jest prawdą? t
Na umiejętnych kombinacjach u- 

gruntowany a y L t e m  l o t e r j i  p r o -  | 
f e s o r a  m a t e m  a l y k l  B .  z o n
O r l i ę ć ,  Berlin, Wilhelmstrasse 125, 
za pomocą którego wygrałety dosyć
B S  z n a c z n e  T F . B S O ,
Oświadc zam zatem, że napady pecho- 
dzą tylko z* z łości, z nienawiści i 
egoizmu, gdyż moje osobiste przeko­
nania są zupełnie inne. 2003 1— 1 

N e u s tad t.
A d o l f  K i c h ę n ,

inżynier budownicfzf?
«  r #  J _ * _  w c e l u

dostania 
■^sprawdzo­

nej instru­
kcji gry w loterji, odpowiada p r o -  

j j  f e s o r  m a t e m a l y  k i  K .  v u n  
y {  O r l i ę e ,  «  B e r l i n i e ,  W i l h e l m -  

s t r a s s e  1 3 5 ,  jak Dajchętniej
■ a r u j  i  g r a t i s .

Z a p y t a n i a ,

|  BALSAM VETCRINIEGO. \
£  O d?0 lat bez żadnej reklamy zi any 0  
2  i przez znakomitości lekarskfe nznany i ^  
M zalecany jak© niezawodny śiodek na reu- 
0  mstyzm, osłabienie nerwów, ureze,
\  zębów, fluksje, szczególnie na rany i po- 2 p t r z e n ia -  dostać można w W e j  aptece #

I t o -e S '7' ” ” 1" 0’"  A  i
e r 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 % }

W y s z i y  z  d r u k u ,  a l e  t y l k o  w  3 0 0  e g z e m p l a r z a c h

„UWAGI MAGHIAWEŁLA
w

i
| wysnute z luwiusza historji rzymskiej. Po raz pierwszy na język polski przełożone i
przez A. S ozań sk ieg -o . Zeszyt I. Cena 40 ct. Można dostać we Lw ow ie: w sklepie

»Jana Kleina, tudzież w księ garniach: Wilda, Milikowsbiego i Richtera i w „Ajencji i 
I Dzienników1* Piątkowskiego. W  K rakow ie: w księgarni' Friedleina i Otremby. W  Prze- ,

myślu! u braci Jeleniów. 2155 2— 3

O k ó ln ik .
Przez nadzwyczaj korzystne kupno nastę­

pujących Speclalltałan, jesteśmy w tym przy- 
-mnem położeniu, takowe po bardzo przy - 

stępnych cenach

wysprzedawać mogli,
Z poważaniem

Wiener Cattun-Druck-Fabriks- 
Niederlage.

S t a d t ,  B u p r e c l i t s p l a t *  3 .

C E N N I  K :
l tuzin dziecinnych batystowych chusteczek z 

farbowanemi kantami ct. 85.
1 tuzin panieńskich batystowych chusteczek do 

nosa z farbow. kantami i obrąbkiem zł. 1.

i ? * * * *

Godziebma
Dr. K. MALESZEWSKIEGO

jedyny środek 2015 2 — ?

n a  r e u m a t y z m .
"  W goGłówny skład na Galicję w aptece • • & - 

H l k o l a s c h a ,  ulica Kopernika we Lwowie. 
Cena flaszki 1 złr.

> 3 0 0 0 0
_ _ Tylko radykalna kuracja cho- 

i rób tajemniczych zabezpiecza od wielu , 
ciężkich słabości na przyszłość. Tako- 

I w% zapewnia aa podstawie wieloletniej | 
praktyki 2020 5—?

Jan Karpiel

1 tuzin damskich batystowych chustek do nosa 
z farbowanemi bantami i obrąbkiem zł. 1.30.

1 tuzin damskich chustek Jaconet do nosa z 
farbowanemi kantami zł. 1*60.

Naukę Tańców
i © iumaatyki,

2046 3 -

rozpoc ■sąłem

w m oim  zakładzie 
we Lwowie, w  Rynku, w  domu pana 

schera pod I. 12, ni* Iszem piętrze,
gdżie również odbywają się

WIECZOSSI TOWAKZYSKIE.
K sa w ery  BudKowsici,

"yrektor Gimnastyki i metr tańców 
z Warszawy.

I tuzin chustek do nosa dla panów z farbowa­
nemi kantami i obrąbieni^m zł. 2*50. Te 
same hochprima z eleganckim wzorem zł. 3.

1 chusteczka damska, hochprima battwt clair, 
z jakimkolwiek monogramem, robota ręczna
ct. 80.

1 tuzin białych luianych chustek zł. 2.
1 tuzin angielskich chustek zdrowia do nacie­

rania zł. 3, praktyczniejsze i lepsze jak gąbka.
1 tuzin angielskich piqnć ręczników zł. 6.
1 tuzin tureckich ręozuików do kąpania .1 b.
1 para (2 sztuk) kołder z piquć w róin ikolo- 

rach, w niel leskawyeh albo brunatnych ry­
sunkach zł. 6.

i  sztuka dywanika przed łóżac z materji dy­
wanowej zł. 2^0.

1 sztuka dywaniku wie-szego  gatupjcti M. 3 50.
1 sztuka C ache-nez z jed w a b iu  dla _*o zł. 1. 
1 sztuką Cache-nez z je d w a b iu , hochpnma.. 

■ł. 1-50.

lekarz prakt. Med., Chunryii i 
Akuszerji, Specjalista chorób 

tajemniczych.
Miezika przy ulicy Sobieskiego 1.12, , 

L piętro (djiwniej uL Nowa nr. 201).
) Godaina ordynacyjna od 1 0 .  do 1 2 .  I 
, pn ed  , od 3 .  do 3 .  po południu.

I m p o t e n c j e  (osłabienie siły mę- '
I żności), s t r i e t n r y ,  P o ł l n c j e ,  tu- I 
I dzież rany, wrzody, npławy, słabości i 

skórne wszelkiego rodzaju, leczę grun- 
t townie pod gwarancją (nowo powstałe I 
I w przeciągu 48 godzin), bea przerwy za- > 
trudnienia i pod najściślejszą dyskrecją. 

Na honorowane listy odpowiadam bez-f 
i zwłocznie i służę medykamentami.

P I 1U T A S
włosy odmładzające mleko.

Puritas nie jest żadną farbą na włosy, tyl­
ko mlecznym płynem, który posiada tę cudo­
wną własność, białe włosy odmł idni ić, to jest 
wkrótce i to najdalej w n r z e o i ą g u  14 dn i  
im takową farbę przywrócić, którą początko­
wo miały.

Puritas nie eawiera w sobie żadnej substan­
cji farby. Można włosy podług upodobania 
wodą myć, moina ra  biało powleczonych po­
duszkach spać i łaźnię parową nływać, i  ani 
śladu farby się nie spoetrioże, ponieważ

"P u r it a s
nie farbuje, tylko odmładza, i najdłuższe i naj­
bujniejsze włosy kobiece, jako też włosy i 
brody mężczyzn.

Flaszka Puritas kosztnje 2 guldeny (przy 
przesyłce 20 ct. sm zamawiać w niemieckim 
jezvku i za poM i- ił 1:1 pocztowem u O t t o  
P  i a I I / .  Oz C c iii  ,J. i U vt l « n ,  Mariabilfer- 
strasse 38 i © jTam ow i- " M. Głodzinskiego.

No t a  b e n e . ISius/AiH uość pow yi wymie­
nionej substancji '.y i 't r  <•••• z i::li:cjętnego spra­
wozdania .W icóeiisi.ic J!.„.(I i-zncj Pressy z 
d. 2. września 187-. z kiór-go co mie81! 4 B 
tym miejscu pierwszej śroil. albo spbi Ay PrzeA 
druk się pojawia. 2051 13 O

1 sztuka beri. wełn. Cache-nez dla panów zł. 1. 
1 szynka tego samego, hochprima zł 150.
1 szt. Cache-nez i  jedwabiu dla panów zł. 2. 
1 szt. tego samego hochprima zł. 3 i 4.
L garnitur cały na stół dla 6 osób zł. 4 50. 
1 garnitur cały na stół dla 12 osób i ł  9.

Obwieszczenie.
W celu obsadzenia posady se­

kretarza przy urzędzie g m innym  
miasta Sądowej-Wiszni z roczną 
pjfacą 5u0 zŁ w. a., rozpisuje pic 
konkurs do dnia 1 Lutego 1875, 
z tem nadmienieniem, że po upły­
wie jednego roku pełnienia obo­
wiązków sekretarza, stabilizacja 
nastąpi.

Ubiegający się o tę posadę, ma­
ją swe podania przepisanemi świa­
dectwami uzdolnienia zaopatrzone, 
do dnia 1-go Lutego 1875 r. do 
Zwierzchności gminnej podać.

Zwierzchność gminna miasta
Sądowej-Wiszni, 24. grud. 1874.

2156 3— 3 ł * .  Ś f f i e s z c z O W ^ A l *

M łoda osoba |j,
Egzamin. Nauczycielka

żyesy sobie udzielać różnych przedmiotów 
szkolnych w języku polskim, niemieckim 
luo franenskin podług życzenia, ora* mu­
zyki na fortepianie. —- Bliższa wiadomość 
w Administracji „Dziennika Polskiego".

TecM ae toiarj i p i f

Na żądanie przesyłamy kompletny cennik 
naszego magazynu i zapewniamy o dobroci 
towaru i prosimy o należytą uwagę na naszą 
firn-ę i adres. 2045 13—50

Wiener Cattun- 
Druck - Fabricks - Niederlage, 

Stadt, Ruprechtsplatz Nr. 3,
ea kościołem yis-k-yi* wchodu do zakrystji.
2 5 *  Prosimy o zatrzymanie ceunika, gdyż 

takowy rzadko rozpowszechniony bywa.

JOdOOOOOOOOI
Panom

i Gospodarzom wiejskim
poćaję niniejsaasi do wiadomości, że 
mam na rasie kilka j

parowy cb. Miocaró i
i  L o k o m o b i ló w

dla okolic Podola do w y n a j ę c i a .

Leo Nissen,

jako to : p ł y t  k a u c z u k o w y c h *  s z n u ­
r ó w ,  f h n u s z ó w ,  p u s z e k ,  k i s z e k  z  
k a u c z u k u  na wino, piwo i wodę, k i s z k i  
p a r c i a n n e  surowe i preparowane, k i s z k i  
maszynowe, dalej p u m p y  na wino, takzwane 
Werkel; m a s z y n y  do wysuszenia bielizny, 
p r a w d z iw e  Manfolkanskie S m a r o w i d ł o  
w o z o w e  —  poleca jak najtaniej

H e n r y  Sachs, W iecie**
IJ085 7— 8 miasto, Gizelastrasse, S-

Ważne zawiadomienie.
Udzielają się pożyczki ilo nieograniczonej sumy na dobre ziem­
skie do a/, części w a r te j ;  tabularnej lub podług nowego oszacowania sposobem 
amurtyzacyjnym na lat 32 lub do układu, z procentem 6ll/0 po kursie 96 za 10C 
listami zastawnemi, a w sreorzc 100 za 100.
5 domów W  Wiedniu przy pryncypalnych uli. acj, nowo wybudow -nych, 
wolne od poaatków lat 20, razem wszystkie lub pojedynczo do Sprzedania 3 
bez gotówki, szacunek umówiony przyjęty będzie zabezpieczaniem hipote- 4 
cznem na dobrach ziemskich dc */„ czę.c wartośei nawet z dopiata, z p ro ; « 'ten
J Iq- In m . ta „ . . . n n . . .  Haii k-nłłn 21 (Wl  ' .  ... .   . . .  Ul A/l/1 ,

4.

G.

>. domy te przynoszą dziś brutto 41.000 złr. w. a., netto 31.000 złr. w. a., m 
uporządkowane w najlepszym stanie i widokach, ze spłatą amortyzacyjną na lat | 
32 po 1 /3%  od sta rocznie. I

Poszukuje się o s o b ę  z kapitałem od 5 do 10.000 złr. w. a. i wyżej do pewnego ■ 
przedsiębiorstwa przemysłowego, nieomylnego, przy wszelkiem zabezpieczeniu *ię} i* 
kapitał obrotowy przyniesie rocznie od 60 do 7 5 % , gdyż 3 razy do roku i  ła- P 
twością obrócić można. B
Poszukuje się klepki dębowe do sprzedania. Posiadający takowe raczy na- » 
desłać ofertę. ^

Są do sprzedania i wydzierżawienia różnej wielkości doura ziemskie, j
niemniej sklepy renomowane.
Do rozdania są różne posady t  służby tak dla m ę ż c z y z n  jakoteż 
i dla kobiet.
f l f  l o c a r n i a  t  a r o w a  do omłotu krescencji do wynajęci*.
Przyjmuje zamów enia na dostawę parobków i 1 -o b O tn ik Ó W  tak w kraju 
jauoteż i zagranicą. 207U 1- ©

Bliższej wiadomości udziela

D o m  W s z e l l r i c h  Z l e o e ń  
K. J. ORŁOWSKIEGO

we L w o w ie  ulica Hej tana 1. *  1 róg Jagiellońskiej^

UWIADOMIENIE.
Nimeiszem pouaj? ysokmj Szlachcie i Panom gospodarzom do wiadomości. 

]Ż Z powodu przedaźy^ realności na Kurach pod 1. 3] n0WTr (iCIj*/. stary) v ■ ze- 
n i Os ł e m z dni sm dzisiejszym moją u y v

W “  K l A U S T
t r ł e J  -  **•

Leopoldstaó , N/ - 151naprzeciw’0.“ . ogrodu A ugarten.
38 m edniO "*

Sikawki ogniowe wszelkiego rodzaju. “ “ X* 

do^ćo® Piania piwa i f f l !  d., w ,= e,

na u l i c ę  K r a s i c k i c h  p  >d L 9  n O W ą  (751% traoiól dum Zit palaflftm
L. i ana NamitistuiKa nr. Gołuch o wski ego.

Przy t ij sposobi,ości s k ła d u  moje podziękowanie za dotychczasowe wzgiod’ 
prosząc o takowe i nadal, gdyż dokładam wszelkich starań, aby Wysoką .□zlacntę 
i Szanowny m Banów gospodarz”  z mojemi wyrobami zadowolnić.

yodaje tudzież ceny moich najgłówniejszych wyrobów, m ianowicie:
a) M łockarn ia  dolna parokonna wraz pasem i ustawieniem , która na eodziae

dwie kopy zbije, kosztuje • • • . . .  350 zł.
b) Młockarnia dolna trzykonna wraz z pasem i ustawieniem, która na godzinę

trzy kopy zbija, kosztuje . . . _ _ . 450 zł
c) Młockarnia dolna czterokonna wraz z pasem i ustawieniem , która na godzinę

M.ra ery Py wybij a- Y08iElj l    500 zł.
d) Młockarnia piątrowa czterokonna wraz z VTUinią, pasami i ustawieniem, która
, 1Winai . ?0 ? tr“ a0 p Zwarty kopy zbija, kosztuje . . . 650 A. 1

e) Młockarnia piąti >wa szerokorzutna wraz z wialnią, pasami i  ustawieniem, k t'ra
na godzinę cztery do poł piety kopy wybija, kosztnje . . 7(j0 zł
Wszystkie młockarnię zbudowane na s -osób augielskich, i gw^ antuje a 

każdą do roku, t. J. J"Zeli się co i opsuje w skute! złego materiału lub złej roboty, 
obowiązuję się *9 naPrawę bezpłatnie uskutecznić w przeciągu całego rouu od
dnia próby 2060 3— 5 1

Zi g ęooKiem poważaniem nniżony sługa

konopne f
prtyr >dr ę - - ,rna- -  Ilustn W.. « 1 . priez ISocztę bezpStnie.

Franciszek Schirritauii.
'010 s_,

Za 50 Ct.
Ta 8 lf‘ rou magistratu mi;

jb k o  cen ę j e ^ e g o  loeU
są do -wygrania 1000 Bukatów w zlocie.

a»** Wiedn.a na koizyść funduszu nbogich urządzona loterja , mieści w sonie>vi* *****—  — j~~ --  o — -----------*uiu.ijo, i n t c o t v  sumę wygrane po
I 0 0 C ,  a « 0 ,  2 0 0 ,  1 0 0 ,  1 0 0  dukatów '  zfocle — 4 wygrane po 1 U 0  zł. w srebrze, 1 oryginalny los kiedy to wy, 2 i „-grane
każda po lO O  «*• w losie wiedeńskiej komun.

'J lT O t e f t a a  w j K r a n y e l i  6 0 . 0 « «  złr.sztuki, razsm
w

wartości
Ciągnienie nastąpi poa kontrola Wiednia dnia 9 .  l u l e g *  1 8 7 5 .  2069 e__6

Przy  zamiejscowy0*1 zam wieniach uprasza sit o łaskawe nadesłani6 firanko pieniędzy z dołączeniem 40 ct. na frankowane 
nadesłanie I0S(5w . wyCiągniętych losów,

Aantor wyi°iar1 c- k. uprz. Wiener Handelshr.nk, przedtem Johann 0. Sothen, Graben 13.
JJ0Sy tej loterji 50 sztllbę także dostać u F R Y D E R Y K A  SCHUBYTHA i 8YWA we LW OW IE, Rynek.

J C 9185  2—2 Lwów, ulica Halicki. 54. ^

gooocoocoooooó

SKŁAD MASZYN
r o l n i c z y c h  i  p r z e m y s ł o w y c h

A .  i Z E L I S K I E t f O ,
we LWOWIE ul. Majerowaka 1. 7, zaleca

SIECZKARNIE Bentala:
CCX 71/.)k szeroka na 1 gat. sieczki cetn. na godzinę złr. 48
CCX 7 V '  ,  • 5  -  » " « ,  ' .  50
GUZ 8 * / / '  .  » 2 „ „ 2 ,  „  68
CDC $}/t«  „ „ 2 „ .  2 ,  „  „ 7 4

S I E C Z K A R N I E  Ri c hmo n d a & C h a n d l e r » ;
Nr. 59 na 2 gat1 sieczki, 31/, cetn na godzinę zł, 120 
Nr. 3 „ 2 „ ,  4 - 1 2  „ ,  » „ 1 4 5
Nr.  64 
Nr.  4

4—15
5— 15

lDS
200

złr. 300 
„ 92

jT r u t o w n i k i
na drewnianej podstawie z 2 4 "  .w yczaj, kamienia®*
Richmonda Chandlera Nr- 1 ręczny

B U R A C Z A R K I:
Dornsby (w kostb ) . . ‘ ool Hornsbiego s*arpac* w'5
Ben 1U (w kostki) TCH . . . 921 „ t  7

CYLINDRY do czyszczeni3, zboża:
L ’ HuilIier T rien r  po zł. 132, 188, 193, 245 | Ha.rter Ainć po zł. 170, 120.

różnych rozmiarów paryskie Noela 1 amerykańskie. 2061 4— 0

zł. 170 
.  GO

Galicyjski Bank ilrećytowy
we L w o w ie , ulica Wałowa 1. 4, 

p o c z ą w s z y  o d  1 . S i e r p n i a  1 8 7 4
w y d a j e

A S Y G N & T Y  K A S O W E
**|e
e #
y o

o

o

z 8  (f n io w e m  w y p o w ie d z e n i e m
55 991 99

5 5  5 5  5 5

zaś wszystkie w obiegu będące Asygnaty Kasowe podlegają, 
począwszy od 1 . l ^ r z e ś n l a  r.;» powyżej ustanowio­
nemu wypowiedzeniu.

L w ó w ,  2 7 . L i p c a  1 8 7  4.
Dyrekcja.

= g » t

2005
3 - 0

WytiiWóa i roi-ictor odpowiedzialny: Rewakowicz Henryk. Z drok&roi „Dzipainika Pols!dc^o“ A. J. 0. Rogosza. Zarządca L. Zubalewiez.


